
SPOTKANIE
A. Kosygi na

z Czoo En-lajem
MOSKWA (PAP). Agen­

cja TASS podaje, że 11 hm. 
po obopólnym porozumie­
niu, odbyło się w Pekinie 
spotkanie przewodniczące­
go Rady Ministrów ZSRR, 
A. Kosygina z premierem 
ChRL, Czou En-lajem. O- 
bie strony szczerze wyja­
śniły swe stanowiska i 
przeprowadziły pożytecz­
ną dla obu stron rozmowę.

Dzieje rozwoju gospodarczego
tematem numer Jeden 
zjazdu historyków polskich

LUBLIN (PAP). Czwar­
tek był pracowitym dniem 
dla blisko 900 badaczy 
dziejów naszego kraju, któ

Okraju
WARSZAWA (PAP). XI bm. 

W Pałacu Kultury i Nauki w 
Warszawie rozpoczęło się 2- 
dniowe spotkanie związków 
zawodowych służb komunal­
nych krajów socjalistycznych 
Europy. W spotkaniu uczest­
niczą przedstawiciele: Bułga­
rii, Czechosłowacji, NRD, Pol 
ski, Rumunii, Węgier i Zwiąż 
ku Radzieckiego.

POZNAŃ (PAP).*— ii hm. 
w Naramowicach pod Poz­
naniem odbyła się u- 
roczystość z okazji dwudzie­
stolecia państwowych gospo­
darstw rolnych z udziałem 
I sekretarza KW PZPtt w Po­
znaniu Kazimierza Barcikow- 
skiego i wiceministra rolni­
ctwa Józefa Okuniewskiego,

• * *

LĄDEK-ZDR0J (PAP). We 
czwartek zainaugurowany zo­
stał w Lądku-Zdroju dorocz­
ny, piąty już z kolei festiwal 
muzyki rosyjskiej i radziec­
kiej — jedna ze stałych im­
prez ogólnopolskich, poświęco 
na twórczości muzycznej Kra 
ju Rad.

• * •
WARSZAWA (PAP). — We 

czwartek w godzinach połud­
niowych tłumy warszawiaków 
obserwowały na skrzyżowaniu 
ulic Marszałkowskiej i Świę­
tokrzyskiej czołowych funk­
cjonariuszy ruchu drogowego 
MO startujących w finale IV 
ogólnopolskiego konkursu kie 
rowania ruchem ulicznym.

• * *
WARSZAWA (PAP). Na zbli 

tających się jesiennych tar­
gach krajowych w Poznaniu 
z urozmaiconą ofertą wystą­
pią drobni wytwórcy prywat­
ni. Oferują oni towary war­
tości ponad 250 min zł w błi 
sko 4 tys. asortymentów.

* * *

BYDGOSZCZ (PAP). Grupa 
zagranicznych specjalistów — 
uczestników odbywającego się 
w Polsce spotkania, zorgani­
zowanego przez międzynaro­
dowy komitet wysokich za­
pór, przebywała 11 w woj. 
bydgoskim.

* * •
ŁÓDŹ (PAP). W Skierniewi­

cach w dalszym ciągu obra­
dował we czwartek sejmik sa 
downików z udziałem prawie 
300 przedstawicieli naukow­
ców i praktyków.

* * •
BYDGOSZCZ (PAP). W Byd­

goszczy rozpoczęło się we 
czwartek polsko-włoskie kon- 
wenium poświęcone muzyce 
renesansu i baroku, podczas 
którego omówione zostaną 
najnowsze badania nad rozwo 
jem dawnej muzyki w obu 
krajach.

rzy od 9 bm. obradują w 
Lublinie na X powszech­
nym zjeździe historyków 
polskich. Uczestnicy wiel­
kiego sejmu naukowego 
spotkali się w 10 sek­
cjach problemowych, zaj­
mujących się poszczegól­
nymi okresami 1000-let- 
nich dziejów naszego pań­
stwa oraz miejscem i rolą 
Polski w świecie w poszczę 
gólnych epokach historycz 
nych.

Jednym z wiodących tema­
tów zjazdu jest problematyka 
gospodarcza naszych dziejów, 
począwszy od czasów najdaw­
niejszych po najnowsze. Roz­
patrywane są szczególnie spra 
wy uprzemysłowienia ziem 
polskich w XIX i XX wieku 

ma tle europejskim. Naukowcy 
omówdii m. in. społeczne skut 
ki uprzemysłowienia Warsza­
wy, fazy rozwoju górnictwa, 
hutnictwa i przemysłu włó­
kienniczego. W nawiązaniu do 
przeszłości historycy ukazali 
osiągnięcia w zakresie indu­
strializacji i urbanistyki Pol­
ski Ludowej w ćwierćwieczu 
jej istnienia.

Uczestnicy spotkania history 
ków podjęli także złożoną pro 
blematykę Unii Lubelskiej, któ 
rej 400-łecic- przypada właśnie 
w bieżącym roku. Podstawą 
do dyskusji był referat prof, 
dr Juliusza Bardacha z UW 
..Geneza i znaczenia Unii Lu­
belskiej”.

We czwartek zakończyła 
się seria spotkań wybit­
nych historyków z przed­
stawicielami społeczeństwa 
lubelszćzyzny. Naukowcy 
wygłosili ponad 40 odczy­
tów, które cieszyły sie 
ogromną frekwencją i 
wzbudziły duże zaintere­
sowanie słuchaczy.

Przed Dniem Koleja­
rza, 11 bm. w Urzędzie 
Rady Ministrów pre­
mier Józef Cyrankie­
wicz przyjął grupę ko­
lejarzy w związku ze 
zbliżającym się ich 
świętem.

Prezes Rady Mini­
strów podziękował wszy­
stkim kolejarzom za 
ofiarną dotychczasową 
pracę i przekazał im 
oraz ich rodzinom ser­
deczne pozdrowienia i 
najlepsze życzenia.
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Za trzy dni uroczyste przekazanie
zelektryfikowanego odcinka kolejowego
Tcsew — Gdyrila

Już tylko trzy dni dzie­
lą nas od uroczystego 
przekazania do eksploata­
cji zelektryfikowanego od 
cinka Tczew — Gdynia 
kolejowej magistrali wę­
glowej Śląsk — porty. 
Niedzielna uroczystość po 
łączona jest z tegoroczny-

Wczoraj położono
pod największy

stępkę
siatek

budowany w Polsce
W Stoczni im. Komuny 

Paryskiej w Gdyni poło­
żono wczoraj stępkę pod 
masowiec o nośności 55 
tys. ton, budowany dla 
PŻM w Szczecinie. Jest

Najbardziej tlramatyczne '. Pawła VI

Papież apeluje o
wewnętrznych walk w Kościele

We środę w Castelgandolfo 
Paweł VI wygłosił jedno z naj 
bardziej dramatycznych prze­
mówień swego pontyfikatu.

„Wiele mówi się obecnie o 
niepokojach, jakie od wew­
nątrz wstrząsają życiem Koś­
cioła...” — rozpoczął papież, 
dodając, że podziały pośród 
duchowieństwa określane są 
terminami stosowanymi w ży­
ciu świeckim: z jednej strony 
postęp, rewolucja — z drugiej 
reakcja, sprzeciw wobec zmian 
itd. Paweł VI nie odrzuca tej 
terminologii, lecz chce posłu­
giwać się inną.

„Pod względem ogólnym — 
kontynuował papież — można 
nazwać obecne zamieszanie 
kryzysem zaufania, jeżeli 
idzie o stan umysłów, w któ­
rych ono fermentuje i pow­
staje. Lub lepiej kryzysem wy 
wołanym przez nieufność... 
Nieufność do doktryny i do 
tradycji doprowadzi do kry­
zysu wiary. Nieufność do 
struktur i metod — doprowa­
dzi do niszczącej krytyki i 
nieopanowanej żądzy pseudo 
wyzwolenia. Nieufność do lu­
dzi — doprowadzi do napięć, 
do polemik, do nieposłuszeńt 
stwa. Nieufność do poczynań

zmierzających ku odnowie Ko­
ścioła — jednych prowadzi do 
stawiania oporu, innych do 
obojętności... Niedawno pe­
wien duchowny wielkiego u- 
myslu zwierzył się ze swego 
uczucia podzielanego, jak mó­
wił, przez inne osoby z uwa­
gą i troską obserwujące współ 

czesny obraz życia Kościoła; 
wrażenia, że Kościół w swym 
centrum, i również sam pa-
• Dr» r* ''f.7.onJe na str. 2

to największy statek bu­
dowany w polskich stocz­
niach, nowoczesną me­
todą połówkową opanowa­
ną przez gdyńskich stocz­
niowców.

Polski olbrzym będzie 
miał ponad 218 metrów 
długości, ponad 32 me­
try szerokości, a jego na­
pęd stanowić będzie silnik 
Sulzera o mocy 15 300 
KM. W ładowniach tego 
statku zmieści się zawar­
tość 45 pociągów załadowa 
nych masówką (węgiel, 
ruda itp.), liczących po 
kilkadziesiąt wagonów.

Wodowanie statku na­
stąpi pod koniec br. A 
przekazanie do eksploata­
cji w II kwartale przy­
szłego roku. Nowy stat-sk 
będzie dwukrotnie więk­
szy tonażowo od dotych­
czas budowanych w na­
szych stoczniach. Rozpo­

częcie jego budowy sta­
nowi ważny etap w roz­
woju polskiego przemysłu 
okrętowego. Dodać trzeba, 
że suchy dok w gdyńskiej 
stoczni pozwala na bu­
dowę statków o nośności 
do 100 tys. ton. Zresztą 
projekty takich statków — 
masowca i tankowca — 
polscy konstruktorzy już 
opracowują.

(czes)

Cztery samoloty izraelskie - zestrzelone
Udane rajdy lutnictwa ZU
na obiekty wojskowe agresora

KAIR (PAP). Jak zako­
munikował rzecznik woj­
skowy w Kairze, eskadry 
egipskich myśliwców bom­
bardujących, eskortowane 
przez myśliwce, zaatako­
wały we czwartek rano sta 
nowiska izraelskie na oku­
powanym półwyspie synaj 
skim w odpowiedzi na

Kamenturm dniu

Trudna droga do integracji
Tradycyjnym zwycza 

jem wrzesień jest mie­
siącem dorocznego spot 
kania przedstawicieli 
dyplomacji afrykań­
skiej, którzy na forum 
Organizacji Jedności Af­
rykańskiej, największej 
na świecie organizacji 
regionalnej skupiającej 
40 krajów, omawiają 
aktualne konflikty Czar 
nego Lądu.

Szeroka platforma za 
kończonej właśnie VI 
konferencji na szczycie, 
chociaż różnorodna pod 
względem politycznym, 
sprowadzała się do 
wspólnego wszystkim 
państwom afrykańskim 
dążenia do integracji.

Droga do integracji 
jest w Afryce bardzo 
trudna. Wprawdzie nie­
podległość stworzyła 
większości republik du­
ży margines niezależ­
ności działania, to jed­
nak nadal utrzymują 
się ich związki z były­
mi metropoliami kolo­

nialnymi. Toteż wielu 
przywódców afrykań­
skich przyznaje, że je­
dynie kompromisy, wy­
ważone i nie narusza­
jące specyfiki poszcze­
gólnych krajów, dopro­
wadzić mogą etapami 
do politycznego i gospo 
darczego zjednoczenia 
kontynentu. Tendencje 
partykularne jednak 
utrudniają działalność 
Organizacji Jedności 
Afrykańskiej.

Podobnie jak w roku 
ubiegłym konferencja 
w Addis Abebie zajęła 
się przede wszystkim 
problemem nigeryjskiej 
wojny domowej wycho­
dząc z założeń*!, iż je­
dynym sposobem poło­
żenia kresu rozlewowi 
krwi w tym kraju, jest 
zakończenie działań wo 
jenny ch.

Uczestnicy konferen­
cji wskazywali także 
na potrzebę skoordyno-
Dokończenle na str. 2

wtorkowy izraelski rajd lot 
niezy.

Egipski atak był wymię 
rzony przeciwko zgrupowa 
niom wojsk izraelskich i 
ich obronie przeciwlotni­
czej w głębi centralnego i 
północnego sektoru Synaju. 
Samoloty egipskie zbombar 
dowały izraelskie wyrzut­
nie rakietowe i stacje rada 
rowe. Usiłujące przeszko­
dzić nalotowi egipskiemu 
izraelskie samoloty zostały 
zaatakowane przez myśłiw 
ce egipskie. W walce po­
wietrznej trzy samoloty 
nieprzyjacielskie — jak 
stwierdził rzecznik wojsko 
wy ZRA — zostały zestrze 
lone.

We czwartek lotnictwo egip­
skie dokonało kolejnego ata­
ku na pozycje izraelskie w 
północnej części półwyspu sy 
najskiego, w pobliżu Ras Mi-
® Dokończenie na str. 2

Kradzież klejnotów
PARYŻ (PAP). Cała policja 

paryska postawiona została 
na nogi w związku z kradzie­
żą drogocennych klejnotów, 
jakiej dokonano w nocy 
wtorku na środę w hotelu 
„Bristol”.

Wartość klejnotów, które na 
leżały do obywatelki amery­
kańskiej, pani Simone Karoff 
wynosi 1 500 000 dolarów. Simo 
ne Karoff jest właścicielką 
znanej galerii sztuk pipknveh 
„Walley F. Gallery” w No­
wym Jorku oraz licznych mu 
zeów w Chicago i na Flory­
dzie. Do Paryża przybyła ona 
w celu otwarcia nowej gale­
rii i zakupienia obrazów.

Sprawcy kradzieży przede 
Stali się do pokoju amerykan
skiej milionerki przez dach.

Po eksplozji nuklearnej w Colorado

Mieszkańcy Denver protestują
przeciw niebezpiecznym eksperymentom

NOWY JORK (PAP). We 
środę, w odległości okólo 270 
km na zachód od Denver (Co 
loirado), została przeprowadzo­
na podziemna eksplozja nu­
klearna dla celów przemysło­
wych, a mianowicie zbadania 
możliwości przedostania się 
do złóż gazu ziemnego. Ładu­
nek o sile wybuchu równej 
40 tys. ton tnt (a więc dwu­
krotnie większej niż eksplo­
zja hiroszimska w 1945 r.) u- 
mieszczono na głębokości oko 
ło 2400 m. Eksperyment, któ­
ry kosztował przeszło 7 min 
dolarów, przeprowadziła Ame 
rykańska Komisja Energii A- 
tomowej łącznie z prywatnym 
towarzystwem naftowym „Au 
stral Oil”. Ludność miejscowa 
protestowała bezskutecznie 
przeciwko przeprowadzaniu 
niebezpiecznej próby.

Po wybuchu dały się od­
czuć silne wstrząsy pod­
ziemne w promieniu oko­
ło 80 km. W miejscowości 
Collbran, oddalonej o 16 
km, został przerwany do­
pływ prądu elektrycznego. 
W Grand Daily uległo usz­
kodzeniu kilka domów mie 
»zkalnych i budynek pocz­
ty.

W Denver dostzło do de­
monstracji przeciwko doko

Kongres internistów
W dniach 16 — 18 września 

bc odbędzie się w Pałacu 
Kultury j Nauki w Warsza­
wie sympozjum X Międzyna­
rodowego Kongresu Medycy­
ny Wewnętrznej. Tematyka 
sympozjum dotyczy zagad­
nień utraty białka, makro- 
globulin, zaburzeń metaboliz­
mu globulin gamma, diagno­
styki enz etnologicznej w ga- 
st.roenterologii i hematologii, 
stosowania metod matematycz 
nych w diagnostyce interni­
stycznej, zagadnień etycz­
nych, prawniczych i społecz­
nych we współczesnym lecz­
nictwie. Część tych zagad­
nień omówią w czasie kon­
ferencji okrągłego stołu wy­
bitni znawcy przedmiotu z 
całego świata. PBP „Orbis” w 
Warszawce w dalszym ciągu 
przyjmuje zgłoszenia uczest­
ników sympozjum.

nywaniu niebezpiecznych 
eksperymentów. Kilku uczę 
stoików demonstracji are­
sztowano.

Były doradca
J. Straussa
przeszedł do 5PD

BONN (PAP). Były doradca 
przewodniczącego CSU i fe­
deralnego ministra finansów 
Franza Josefa Straussa, dr 
Klaus Bloemer, przeszedł do 
SPD.

Jak oświadczył sekretarz za 
rządu federalnego SPD — 
Hans Juergen Wischnewski, 
we czwartek, po posiedzeniu 
prezydium SPD, Bloemer nie 
przejął dotychczas żadnej 
funkcji w partii socjaldemo­
kratycznej.

Bloemer znała®} się w ogniu 
krytyki ze stron 5’ polityków 
CDU i CSU w związku ze 
swymi wypowiedziami w spra 
wie polityki niemieckiej i za 
granicznej oraz w związku z 
wysuwanym żądaniem uzna­
nia granicy na Odrze ; Nysie 
i NRD.

mi obchodami Dnia Kole­
jarza. Oddanie do eksploa 
tacji odcinka z Tczewa 
do Gdyni oznacza wyprze 
dzenie w stosunku do pier 
wotnych planów elektry­
fikacyjnych o 3 i pół mie­
siąca.

W tej sytuacji nic dziw­
ić nego, że zarówno ekipy 

montażowe przedsiębiorstw 
pracujących przy elektry­
fikacji, jak i służby eks­
ploatacyjne PKP mają w 
ostatnich dniach wyjątko 
wo dużo roboty, tak, że 
prace nie ustawały nawet 
w niedzielę 7 bm. Obec­
nie większość końcowych 
prac koncentruje się na 
stacji Gdynia Osobowa, 
gdzie służba ruchu udo­
stępniła wykonawcom sza 
roki front robót, starając 
się równolegle utrzymać 
regularność biegu pocią­
gów.

Jak się dowiadujemy, w 
niedzielę 14 bm. oddany 
zostanie również całkowi­
cie zmodernizowany tunel 
dla podróżnych na stacji 
Gdynia Osobowa.

Tymczasem kolejarze ca 
łego okręgu przygotowują 
się do uroczystości swego 
resortowego święta. 100- 
osobowa delegacja koleja­
rzy DOKP weźmie udział 
w sobotę, 13 bm. w cen­
tralnej akademii Dnia Ko 
lejarza, która odbędzie się 
w Lublinie. Kilkunastu 
naszych najbardziej zasłu­
żonych kolejarzy otrzyma 
w Lublinie odznaczenia 
państwowe i resortowe. 
Delegacja gdańskich ko­
lejarzy odwiedzi były obóz 
zagłady w Majdanku, 
gdzie złoży wiązanki kwia 
tów pod pomnikiem po­
mordowanych.

(st)

meksyk (PAP). Helikopte­
ry, samoloty, wojsko i ochot 
nicy niosą pomoc ofiarom po 
wodzi, która nawiedziła połud 
niowe rejony Meksyku.

Według oficjalnych danych, 
180 tys. osób znalazło się bez 
dachu nad głową. Najbardziej 
ucierpiały stany Veracruz, Oa 
xaca, Chiapas i Guerrero,

Koniec roiegmu w Wietnamie

Partyzanci
znów w ofensywie

LONDYN, PARYŻ (PAP). W 
nocy z środv na czwartek o 
godz. 1 czasu lokalnego na­
stąpiło zakończenie trzydnio-

mśwista
BUKARESZT (PAP). Na za­

proszenie przewodniczącego 
Rady Państwa Socjalistycznej 
Republiki Rumunii N. Ceause 
scu do Bukaresztu przybył z 
oficjalną wizytą prezydent 
Republiki Austrii Franz Jo­
nas.

• * *
MOSKWA (PAP). W Mosk­

wie rozpoczęły się we czwar­
tek rozmowy ministra spraw 
zagranicznych ZSRR, A. Gro- 
myki z indyjskim ministrem 
spraw zagranicznych, Dine- 
shem Singhem.

PARYŻ (PAP). Wskutek od­
rzucenia przez dyrekcje fran 
cuskich kolei państwowych 
(SNCF) wysuniętych przez 
związki zawodowe postulatów 
w sprawie poprawy warun­
ków pracy kolejarzy, w Ni- I 
cei we Francji południowo- 
wschodniej rozpoczął się 
strajk, do którego przyłączy­
li się na znak solidarności ko 
lejarze Marsylii, Lionu, Cler­
mont-Ferrand, Rennes, La Ro 
chelle i innych miast.

• * *
MOSKWA (PAP). Agencja 

TASS podaje, że minister o-
brony narodowei Koreańskiej 
Republiki Ludowo-Demokra­
tycznej gen. Coy Hen snotkał 
się we czwartek z ministrem 
obrony ZSRR marszałkiem A,
Greczko.

* * •

BONN (PAP). Holenderski
minister spraw zagranicznych 
Joseph Luns przybył we 
czwartek z krótką wizyta do 
Bonn,

• • •
UŁAN BATOR (PAP). We 

czwartek przybyła do Ulan 
Bator delegacja rządowa Nie 
mieckiej Republiki Demokra­
tycznej z zastępcą przewodni­
czącego Rady Ministrów, dr 
Wernerem Titelem na czele.

wej przerwy w działaniach bo 
jowych jednostronnie ogłoszo 
nej przez NFWWP w związku 
ze śmiercią prezydenta Ho 
Chi Minha.

■s Jak podał rzecznik Stanów 
Zjednoczonych w Sajgonie tuż 
po zakończeniu zawieszenia 
działań wojskowych nastąpiła 
aktywizacja sU partyzantów, 
którzy przeprowadzili 31 ata­
ków używając rakiet i moź­
dzierzy. Jedną z największych 
operacji bojowych sił wyzwo­
leńczych było ostrzelanie ok. 
100 pociskami moździerzowymi 
stanowisk^ wojsk USA w po­
bliżu miejscowości Song Be. 
Bojownicy zaatakowali także 
obóz sit specjalnych Bu Dop 
znajdujący się w pobliżu gra­
nicy kambodżań skiej ostrzeli- 
wując gn 29 rakietami. ; poci­
skami moździerzowymi.

Dowództwo amerykańskie 
skierowało na domniemane 
pozycje partyzanckie bombow 
ce strategiczne B-52, które do­
konały dwu nalotów na re­
jon położony na południe od 
miasta Da Nang.

MŁODZI
Wiplnamcmy

11 bm. przebywająca 
w naszym kraju dele­
gacja KC Zw. Młodzie­
ży Pracującej DRW 
odwiedziła Fabrykę Sa­
mochodów Osobowych 
na Żeraniu. Sekretarz 
KC — Lun Mink Chon, 
red. nacz. audycji mło­
dzieżowych Radia Ha­
noi — Ta Bac oraz le­
karka — Phamm Thu 
Ho zapoznali się z pro­
dukcją „Polskiego Fia­
ta” i gorąco podejmo­
wani byli przez młodzie 
żowe brygady ZMS w 
FSO.

Delegacja DKP
w Warszawie

WARSZAWA (PAP). Na 
zaproszenie Komitetu Cen­
tralnego PZPR — 11 bm. 
przybyła do Warszawy de­
legacja Niemieckiej Partii 
Komunistycznej (DKP).

Na czele delegacji stoi 
przewodniczący DKP — 
Kurt Bachmann, a w jej 
skład wchodzą: zastępca
przewodniczącego Herbert 
Mieś i członek zarządu 
DKP Kurt Fritsch.

imsenma

Masowe strajki we Włoszech
RZYM (PAP). We czwar 

tek w całych Włoszech sta 
nęły wszystkie zakłady 
metalurgiczne i zakłady bu 
dowy maszyn. Ponad mi­
lion pracowników tej ga­
łęzi przemysłu wzięło u- 
dział w dwudziestoczte­
rogodzinnym strajku po­
wszechnym, ogłoszonym 
przez trzy największe cen-

Przewidywany przebieg po­
gody dla Wybrzeża wschod­
niego na 12 bm.

Zachmurzenie małe, tempe­
ratura od. 12 do 23 stopni, Wia 
try słabe, południowe.

trale związkowe. Strajk 
ogłoszono na znak prote­
stu przeciwko odmowie 
dyrekcji tych przedsię­
biorstw, zawarcia nowej 
zbiorowej umowy o pra­
cę.

Robotnicy zakładów me­
talurgicznych i fabryk bu­
dowy maszyn domagają 
się podwyższenia płac, po­
prawy warunków bezpie­
czeństwa pracy oraz przy­
znania praw organizacjom 
związkowym w zakładach 
pracy.

W piątek czterdziesto- 
ośmiogodzinny strajk po­
wszechny rozpoczyna 900 
tys. pracowników budowla 
nych, którzy także doma­
gają się zawarcia nowej 
zbiorowej umowy o pracę.

C3^C
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Obrady Biura Komitetu d/s Rolnictwa
★ Ocena działalności WZPM
★ 1’rzfił kampanią rukriiwniczą

Na wczorajszym posiedzę no w odniesieniu do pia­
niu Biura Komitetu do nowania jak i przestrzega- 
spraw Rolnictwa przy KW nia wykonawstwa ustalo- 
PZPR w Gdańsku ocenio- nych zadań. Wykonawcy 
no działalność Wojewódz- inwestycji melioracyjnych 
kiego Zjednoczenia Przed- powinni uzgadniać terminy 
siębuorstw Melioracyjnych robót terenowych z pro- 
i _ podległych mu pla- ducentami rolnymi, zwła- 
cówek _ oraz rozpatrzono szcza z PGR. Omawiano 
wnioski w sprawie poprą- też sprawy kadrowe oraz 
wy sytuacji w zakresie wy podkreślono konieczność 
konania inwestycji meliora przeprowadzenia szczegó- 
cyjnych. Szczególną uwagę łowej analizy planu inwe- 
zwracano na ujemne zjawi stycyjnego na przyszłą 5- 
ska w działalności przed- łatkę.
siębioistw, wyrażające się Następnym tematem obrad 
m. in. W niewykonaniu pla były przygotowania do kam- 
nów produkcyjnych w pier panii cukrowniczej «69/1970 r.

-i__„„„ . „ , W związku ze zwiększoną o-szym pomoczu tego roku. statnio ilością opadów atmo- 
Wskazywano na potrzebę sferycznych po długotrwałej 
wzmożenia kontroli ze stro suszy wciąż jeszcze trwa we-

Papież apeluje o złagodzenie SPORT SPORT SPORT SPORT

ny Prezydium WRN żarów

Trudna druga 
do inlegracji

Dokończenie ze str. 1 
wania wysiłków w wal­
ce o wyzwolenie kolonii 
portugalskich.

Przedstawiciele świa­
ta arabskiego przedsta­
wili zebranym sytuację 
na Bliskim Wschodzie. 
Uchwalono w tej spra­
wie dwie rezolucje po­
tępiające izraelską agre 
sję i wyrażające solidar 
ność całego kontynentu 
z Afryką arabską. Jak 
podkreślają obserwato­
rzy, niewątpliwym suk­
cesem konferencji jest 
właśnie to uzgodnienie 
jednolitego stanowiska 
uczestników „szczytu” 
wobec kryzysu blisko­
wschodniego. Nie jest 
przecież tajemnicą, że 
Izrael zabiega usilnie o 
przychylność niektórych 
przywódców Czarnej 
Afryki.

Konferencja OJĄ udo 
wodniła, jak ogromne 
znaczenie dla politycz­
nej żywótności konty­
nentu ma dążenie do 
jedności. Ona bowiem 
wiedzie Afrykę do po­
stępu. M. W.

getacja buraków cukrowych, 
co może wpłynąć na zwięk­
szenie się ich plonów. Dlate­
go też rozpoczęcie kampanii 
cukrowniczej przewiduje się 
nie wcześniej niż 28—28 wrześ 
nia tego roku i przyśpiesze­
nie jej nie jest wskazane.

W trakcie dyskusji omawia­
no m. in. sposoby stałego do­
skonalenia odbioru surowca 
od plantatorów, wskazując 
na konieczność kontrolowania 
skupu przez czynniki społecz 
ne. Wiele uwagi poświęcono 
stworzeniu jak najlepszych 
warunków socjalno-bytowych 
sezonowym pracownikom wer 
bowanym do cukrowni.

Poruszano też sprawy 
związane z realizacją u- 
chwały II Plenum KC 
PZPR. Tegoroczna kampa­
nia cukrownicza ma duże 
znaczenie m. in. ze wzglę­
du na produkt uboczny do 
starczany przez ten prze­
mysł, a mianowicie wysłod 
ki buraczane — karmę dla 
inwentarza, szczególnie cen 
ną ze względu na ogólny 
deficyt pasz. Konieczna 
jest prawidłowa gospodar­
ka tym produktem. Dla­
tego też m. in. wysłodki u- 
zyskiwane z surowca do­
starczanego przez PGR od 
dane będą do dyspozycji 
WZ PGR, które będzie mo­
gło rozdzielać te pasze sto­
sownie do potrzeb.

Obradom biura przewod­
niczył sekretarz KW PZPR. 
W. Banaś, udział wziął m. 
in. źast. przew. Prez. WRN 
Kf Śrftielak i kierownik 
Wydziału Ekonomiczno-Rol 
nego KW ZSL M. Stacho­
wiak.

T. Ch.

@ Dokończenie ze str. 1 krytyki. Wydaje się, że Pa­
weł VI przeciwstawił się obu 

pież, opanowany jest pewnym skrzydłom Kościoła: zarówno
brakiem ufności co do ogól- konserwatystom, jak i zda­
nego kierunku posoborowego niem papieża, gorliwym re- 

okazuje się raczej lękliwy, formatorom.
Przemówienie odbije się 

głośnym echem w Kościele w 
okresie przedsynodowym. Wia 
domo już, że temat dyskusji 
na synodzie został ściśle ogra 
niczony do problemu tzw. 
kolegialności w Kościele, to 
znaczy metod współpracy 
między papieżem a kurią 
rzymską, a krajowymi konfe­
rencjami biskupów oraz tere 
nowymi konferencjami pomię 
dzy sobą. Uczestnicy synodu
otrzymali tzw. schemat za­
akceptowany przez papieża. 
Ow schemat nie przewiduje 
dyskusji nad wrażliwymi pro 
blemami — jak ocena skut­
ków encykliki „humane vi­
tae”, celibat księży, sprawa

niepewny niż śmiały i zde­
cydowany. Jesteśmy zobowią­
zani do przemyślenia tej uwa­
gi...”

Zdaniem papieża najwięk­
sze trudności stwarzają ober 
nie Kościołowi niektórzy du­
chowni, często uprzywilejo­
wani i pełniący odpowiedział 
ne funkcje. „Jak nie odczu­
wać bóiu, gdy marnotrawio­
nych jest tyle sił nie w ce­
lach rozwoju, lecz ze zby­
tecznej gorliwości stwarzania 
problemów, by je później 
komplikować i czynić bar­
dziej irytującymi?” — Łagod 
niej ocenił Pawel VI, nie na­
zywając ich po imieniu, ru­
chy protestujących młodych 
księży. „...Znamy motywy 
sprawiedliwości, prawdy, au­
tentyczności, odnowy — jakie 
leżą u korzeni niektórych kon 
testacji, nawet wówczas gdy 
są one wyraźnie nieuzasad­
nione, a więc zasługujące na 
naganę...”

W powyższym przemówie­
niu niektóre gazety dopatru­
ją się swego rodzaju samo­

dyscypliny kościelnej itp. — 
zaproponowanymi przez nie­
których biskupów. Cała dy­
skusja na wyraźne żądanie 
papieża ma pozostać ściśie 
tajna. Otóż zachowanie taj­
ności jest możliwe tylko przy 
pełnej dyscyplinie wszystkich 
uczestników. Jest to conaj- 
mniej wątpliwe. Już obecnie 
opublikowany został przez 
1DOC (ośrodek katolicki in­
formacji posoborowej związa­
ny z episkopatem holender­
skim) formalnie tajny tekst 
schematu nadchodzącego sy­
nodu. Dodajmy, że w okre­
sie synodu odbędzie się w 
Rzymie światowy zlot księży 
kontestatorów.

Trudno przypuszczać, by 
przemówienie Pawła VI wy­
starczyło dla przyciszenia kon 
fliktów dzielących współczes­
ny Kościół katolicki.

Dominik IIORODYNSKI

VI Wojewódzka Spartakiada
Zakładów Pracy

NIERUCHOMOŚCI
GOSPODARSTWO ogrodni 
czo-hodowlane, stan dobry 
sprzedam. Janowo 59 —
pow. kwidzyński, Krysty­
na Kadela. P-72I
DOMEK, ogród sprzedam. 
Czubek, Skórcz, pow. sta­
rogardzki* koło tartaku.
_______________________ P-722
DZIAŁKĘ budowlaną w 
Pruszczu Gd. sprzedam 
lub zamienię na samochód 
względnie inne propozy­
cje. Oferty: Biuro Ogło­
szeń, Gdańsk pod G-26633.

PRACA

SZLIFIERZ, Piotr Nowak, 
przyjmuje prace, Wrzeszcz, 
al. Grunwaldzka 168—2.

G-26672

STOLARZA samodzielnego 
do mebli przyjmie stolar­
nia, Gdańsk, Łąkowa 31.

G-26615

Udane rajdy
@ Dokończenie ze str. 1
sala. Celem bombardowania 
były stanowiska artyleryjskie 
i obiekty marynarki wojennej 
przeciwnika. Jak oświadczył 
egipski rzęciznik wojskowy, po 
żary izraelskich obiektów by­
ły widoczne na zachodnim 
brzegu Zatoki Sueskiej. Do­
chodziły także odgłosy ekspio 
zji. Podczas tego ataku egip­
skie lotnictwo zestrzeliło 
czwarty samolot nieprzyjaciel 
ski typu „Mirage”.

Po raz trzeci po południu 
egipskie bombowce zaatakowa 
ły północną część półwyspu 
synajskiego, niszcząc stanowi 
ska izraelskiej artylerii prze­
ciwlotniczej, magazyny broni 
i amunicji oraz konwój samo 
chodów. Jeden samolot egiP" 
ski został strącony.

Rzecznik oświadczył, że lot­
nictwo izraelskie nie było w 
stanie przeszkodzić samolotom 
egipskim w osiągnięciu ich 
celów.

• * *

PARYŻ (PAP). Rząd izrael­
ski ponowił żądania dostaw 
francuskich samolotów woj­
skowych typu „Mirage”. W 
ostatnich dniach w tej spra­
wie wypowiadali się premier 
Izraela Golda Meir i minister 
spraw zagranicznych EttSft.

Jak wiadamo, Francja 
wstrzymała dostawę samolo­
tów typu Mirage” po agresji 
izraelskiej na państwa arab­
skie w czerwcu 1967 roku i 
wprowadziła embargo na do­
stawę wszelkiego sorzętu woj 
skowego produkcji francu­
skiej dla Izraela.

NAUKA

Jutro inauguracja w Starogardzie
roku kulturalno-oświatowego

W tym roku wojewódz­
ka inauguracja roku kul­
turalno-oświatowego, po­
łączona z Dniami Folkloru 
Ziemi Gdańskiej, odbędzie 
się w stolicy Kociewia — 
Starogardzie. Poprzedzi tę 
uroczystość otwarcie ju­
tro o godz. 11 w sali 
PDK w Strogardzie przy 
ul. Sobieskiego wysta­
wy twórców ludowych 
z Kociewia (Al. Sta­
wowego, J. Giełdona, W. 
Garnisza i T. Kałuskie- 
go) oraz twórców ludo­
wych z Borów Tuchol­
skich: Z. Korytowskiego
(malarstwo), E. Kabaciń- 
skiego (korzenioplastyka) 
i Fr. Ciżmowskiej (ple­
cionkarstwo). Wystawę zor 
ganizowano w ramach 
współpracy PDK w Sta­
rogardzie i Tucholi. Uzu­
pełni wystawę wykład dr 
Malickiego o Kociewiu.

W tym samym dniu o 
godz. 12.30 w Zakładowym 
Domu Kultury „Polfy” w 
Starogardzie nastąpi uro­
czyste otwarcie roku kul­
turalno-oświatowego z u- 
działem przedstawicieli 
władz wojewódzkich i po 
wiatowych.

O godz. 16 oglądać bę­
dziemy korowody młodzie­
ży w strojach ludowych

oraz występy zespołu „Ko 
ciewie” i zespołów szkol­
nych na stadionie Tysiąc­
lecia. Po występach odbę 
dzie się spotkanie działa­
czy kulturalno - oświato­
wych w ZDK „Polfy”.

Dni Folkloru trwać bę­
dą w Starogardzie do 21 
bm., kiedy to w godzinach
ponołudmowych na sta- ..... „.. „ . , . ., „ i kie, kajakowe oraz fina-diome Tysiąclecia odbę- 1
dzie się przegląd zespołów
pieśni i tańca naszego wo 
jewództwa.

(ew)

i Irlandii północnej
napięcie

LONDYN (PAP). W stolicy 
Irlandii północnej wzburzenie 
zdaje się nieco łagodnieć. 
Druga z kolei noc upłynęła 
stosunkowo spokojnie. Lud­
ność protestancka i katolicka 
przystępuje powoli do rozbie­
rania wzniesionych barykad.

Oddziały brytyjskie zakoń­
czyły budowę zasieków z drze 
wa i drutu kolczastego wo­
kół dzfelniĆp Falls Road, któ­
ra w ubiegłym miesiącu by­
ła widownią szczególnie gwał 
townych zamieszek. Patrole 
krążą dnienF i nocą po uli­
cach. Jak zaznacza agencja 
Reutera, mieszkańcy Belfastu 
nie szczędzą Brytyjczykom 
obelg, szyderstw i okrzyków: 
„Go home!”.

mie ponad 1000 uczestni­
ków, toteż organizatorzy 
bardzo starannie przygoto­
wali się do tej imprezy by 
wypadła ona jak najle­
piej. (Al.)

—e—

W II lidze piłki ręcznej
W sobotę rozpoczynają się 

rozgrywki II ligi piłki ręcz­
nej mężczyzn. Wśród drużyn 
uczestniczących w tych roz­
grywkach jest również zespól 
AZS Gdańsk. Gdańscy akade­
micy rozegrają pierwsze spot­
kania mistrzowskie na boisku 
kortowym GKS Wybrzeże (sta 
dion przy ul. Elbląskiej w 
Gdańsku). W sobotę o godz. 
18 przeciwnikiem AZS będzie 
Mazovia Płock, a w niedzielę 
o godz. 11 Wisła Płock.

(St)
—m—

Zawody jeździeckie
w Starogardzie

W najbliższą sobotę i 
niedzielę w Państwowym 
Stadzie Ogierów w Staro­
gardzie Gd. odbędą się 
zawody jeździeckie, w 
których wezmą udział 
jeźdźcy Polski północnej.

Zawody te organizują 
dla uczczenia 25-lecia PRL 
AKJ w Gdańsku oraz sek­
cja jeździecka PSO Sta­
rogard. Na starcie stanie 
wielu znanych jeźdźców z 
olimpijczykiem A. Pacyń- 
skim, S. Grodzickim oraz 
B. Kaletą na czele. Peł­
ne ekipy wystawiają sek­
cje jeździeckie ze stadnin 
koni i stad ogierów w Li­
skach, Rzecznej, Plenki- 
tach, JKS Rodło Olsztyn, 
sekcja przy PTWK So­
pot oraz gospodarze —4 
AKJ Gdańsk.

W programie zawodów 
są konkursy skoków przez

^ , .. przeszkody, zręczności po-Pięsciarze Gedami roz- . .
.poczynają jesienną rundę^ wożenia zaprzęgami paio-t

W niedzielę (14 bm.) w 
Elblągu odbędzie się VI 
Wojewódzka Spartakiada 
Zakładów Pracy, w której 
udział wezmą reprezenta­
cje poszczególnych bran­
żowych związków zawodo­
wych. Ta największa te­
goroczna masowa impreza 
sportu związkowego orga­
nizowana dla uczczenia 
XXV-lecia PRL, zapowia­
da się bardzo interesują­
co — bowiem dokona prze 
glądu rozwoju kultury fi­
zycznej wśród pracowni­
ków wszystkich resortów.

Organizatorami imprezy 
są: Powiatowa Komisja
Związków Zawodowych, 
Zarząd Miejski ZMS i Ko­
misja Koordynacyjna Og­
nisk TKKF w Elblągu.

Uroczyste otwarcie spar 
takiady nastąpi 14 bm. o 
godz. 9.30 na Stadionie 
ZKS Olimpia przy ul. 
Agrykola, gdzie ponadto 
rozegrane będą konkuren­
cje lekkoatletyczne.

W programie spartakia­
dy odbędą się też turnie­
je piłki siatkowej dru­
żyn żeńskich i męskich, 
kometki, zawody strzelec-

łowe zawody w piłce noż­
nej, wszystko to na róż­
nych obiektach sportowych 
miasta.

Bardzo ciekawie zapo­
wiadają się gry i zabawy 
(przeciąganie liny, kręgle, 
zgadywanka terenowa, rzut 
lotką do tarczy i wybi- 
janka).

Przewiduje się, że w 
spartakiadzie udział weż-

Gsdania - Górnik Konin
na gdańskim ringu
spotkań o wejście do II 
ligi meczem z Górnikiem 
Konin. Spotkanie to od­
będzie sie w sali ZNTK 
na Przeróbce w niedzielę 
o godz. 11.

(st)

i Wielokonnymi oraz poka­
zy kadryla, woltyżerki, 
poczty węgierskiej .itp. Po­
czątek zawodów w sobo­
tę o godz. 15 i w niedziel 
lę o godz. 14.

LEKARSKIE
DR PRZYLIPIAK, skórne, 
weneryczne, Gdańsk, Dłu­
ga 64—65, tel. 31-07-75. 
SPECJALISTA — skórne, 
weneryczne, dr Lipiński — 
Sopot, Chrobrego 22, tele- 
fon 51-06-37.________ G-26571
DR Z. KRAJEWSKI — 
skórne, weneryczne — 
Wrzeszcz, Grunwaldzka 24, 
telefon 41-06-47. G-26349

RÓŻNE

POGOTOWIE telewizyjne, 
mistrz Sylwester Ryszka, 
tel. 22-13-47. S-11009

W dniu 10. IX 1969 r. po ciężkich cierpieniach 
zmarła w Bogu, przeżywszy lat 74, moja najuko­
chańsza żona, nasza matka, teściowa i babcia

ś. t P-
ZOFIA ZIENXEWSKA 

z d. Kulesza
Msza żałobna 1 wyprowadzenie zwłok nastąpi 

w dniu 12. IX 1969 r. o godz. 13 z kościoła OO. 
Franciszkanów w Gdyni.

Pogrążona w smutku
RODZINA

S-11310___________

S. t P-
MARIA NOWIK 

z Majsiejów
ur. w Wilnie, zmarła dnia 9 września 1969 roku
po długich i ciężkich cierpieniach, opatrzona 

świętymi Sakramentami, przeżywszy lat 71. 
Pogrzeb odbędzie się w dniu 12 września 1969 r. 

o godz. 17 na cmentarzu w Sopocie, o czym za­
wiadamia pogrążony w głębokim smutku

MĄŻ Z RODZINĄ
27246-G

Dnia 9. IX 1969 r. po ciężkich cierpieniach zmar­
ła, przeżywszy lat 73, moja najdroższa żona, nasza 
matka i babcia

ś. t P.
MARTA RASMUS 

z d. Piotrowska
Pogrzeb odbędzie w piątek 12. IX 1969 r. o go­

dzinie 11 z kościoła Najśw. Marii Panny w Gdyni 
na cmentarz Witcmiński.

Pogrążeni w smutku

WPISY na zaoczne (kore­
spondencyjne) kursy: kre­
śleń technicznych budow­
lanych, maszynowych oraz 
kosztorysowania i inwe­
stycji przyjmuje, szczegó­
łowych informacji pisem­
nych udziela „Wiedza” —- 
Kraków, ul. Westerplatte
11.___________________ K-5622
STUDIUM Ekonomiki Prze 
mysłu i Ekonomiki Han­
dlu organizuje Polskie To 
warzystwo Ekonomiczne w 
Gdańsku* tel. 31-54-61. 
_____________________ G-26985
WZS „Oświata”, organizu­
je kurs spawacza gazowe­
go i elektrycznego z u- 
prawnieniami. Informacje 

zapisy: sekretariat war­
sztatów szkolnych ZSZ — 
Kartuzy, Płk. Komarowa 
8, tel. 491. K-6060

Wyrazy głębokiego 
współczucia

Helenie ZAWADZKIEJ 
z powodu zgonu

męża
a naszego długoletniego 
pracownika i rencisty 
składa:

Dyrekcja ä,Instalu”, 
organizacje politycz­
no - społeczne ora* 
współpracownicy

6225-K

PO NOWYCH POD­
WYŻSZONYCH CE­
NACH SKUPUJĄ 
WSZYSTKIE PLA­
CÓWKI
PHD „JUBILER”

GWARANTUJEMY dy­
skrecję oraz facho­
wą i rzetelną wy­
cenę.

6194-K

16. IX 1969, godz. 16.30 od­
będzie się otwarcie kursów 
obsługi suwnic i dźwigów 
samojezdnych, o godz. 17 
— przyuczenia do zawodu 
teleradiomechanika i elek­
tromechanika. Przyjmuje­
my zapisy na kursy kwa 
lifikacyjne (czeladnika i 
mistrza) w zawodach: ku­
charz, kelner, krawiec, fry 
zjer, monter instalacji sa­
nitarnych i innych. Zakład 
Doskonalenia Zawodowego, 
Gdańsk-Wrzeszcz, Miszew- 
skiego 12, tel. 41-03-62.

K-6086

KUPNO
WAŁ korbowy ciągnika 
„Deutz 28” kupię. Broni­
sław Pestka, Tuchola — 
ul. Jesionowa 4. P-708

S-11299
mąż, córka, syn* zięć I wnuczki

W drugą bolesną rocz­
nicę śmierci naszej ko­
chanej, najlepszej ma­
musi

ś. t P.
Michaliny KROCZAK

zostanie odprawiona za 
spokój jej duszy w dniu 
13. IX br. o godz. 7.30 
msza święta w kościele 

Św. Michała w Sopocie, 
na którą życzliwych i 
znajomych zaprasza

RODZINA
27032

Dnia 10. IX 1969 roku 
zmarła najukochańsza 
matka i babcia

ś. f p.
Wincentyna SZAŁĘGA
Msza święta w koście­

le „Gwiazda Morza” w 
Sopocie dnia 13. IX, go­
dzina 8.30.

Pogrzeb z kaplicy cmen 
tarnej Srebrzysko we 
Wrzeszczu o godz. 12 
dnia 13. IX br.

O czym w głębokim 
smutku zawiadamia

RODZINA
G-27277

KOMUNIKAT 
Gdańska Gra Liczbowa 

„JANTAR”
zaprasza do udziału 

w 639 kolejnej grze 
Dla swych uczestników 

przeznacza, niezależnie od 
licznych wygranych pie­
niężnych —
— do wygranych z 5 tra­

fieniami 100 000 zł i 
nagrodę rzeczową sa­
mochód „Syrena 104”

— do wygranych z 4 tra­
fieniami + dod. 25 000 
złotych + motocykl 
WSK

— do każdej wygranej z 
3 trafieniami + dod. 
stałe regulaminowe 
nagrody pieniężne po 
150 zł

— dodatkowe nagrody do 
rozlosowania wśród 
wszystkich uczestników 
gry:
nagroda pieniężna — 
5000 zł
bony towarowe wart. 
3000 zł do realizacji 
w PDT
bony towarowe wart. 
2000 zł do realizacji 
w PDT
radio tranzystorowe 
„Sylwia II”.

Losowanie odbędzie się 
w niedzielę 14 września 
1969 r. o godz. 9 w sie­
dzibie GGL „Jantar” — 
Gdańsk, ul. strzelecka 
13—14.

Wszystkim 
grającym 
życzymy szczęścia!

6078-K

ZAMIENIĘ mieszkanie trzy 
pokojowe, słoneczne, w 
centrum Nowego Portu, 
54 m2, II piętro, piece, na 
mniejsze z c. o. Telefon 
31-44-33, godz. 15—16.
BOLESŁAWIEC Śląski: dwa
pokoje, kuchnia, wygody, 
zamienię na podobne, trój 
miasto. Brzeźno, Walecz­
nych 10—6, po szesnastej.

G-26653
POKOJ, kuchnia, wydzielo 
ne, do wynajęcia. Opłata 
za 5 lat. Oferty: Biuro
Ogłoszeń, Gdańsk — pod 
G-26633.
ZAMIENIĘ pokój, kuch­
nia, łazienka, najchętniej 
na dwa pokoje lub rów­
norzędne. Gdańsk, El­
bląska 57—4.__ G-26625
SOPOT: samodzielny dwu 
pokojowe, wygody, etażo­
we, zamienię na większe 
lub domek. Oferty: Biuro 
Ogłoszeń, Gdańsk — pod 
G-26619.

lokale

2 PANIE pracujące przyj­
mę do pokoju. Oliwa, Sło­
wiańska. 23, Michniak.

G-26673
PRZYJMĘ pana pracują­
cego do pokoju (przejścio­
wy). Wrzeszcz, Klonowi- 
cza 53—1. G-26631

TORUŃ: mieszkanie dWu- 
pokojowe, nowe budowni­
ctwo, c. o., zamienię na 
mieszkanie w trójmieście. 
Oferty: Biuro Ogłoszeń — 
Gdańsk pod G-26618. 
ZAMIENIĘ 3 pokoje z 
wszelkimi . wygodami i 
ogród w Oliwie na 2 mie­
szkania po pokoju z kuch­
nią. Oferty: Biuro Ogło­
szeń, _Gdańsk_pod G-26662. 
PRACUJĄCY, członek“ spół 
dzielni, poszukuje pokoju 
w Gdyni na rok. Oferty: 
Biuro Ogłoszeń, Gdańsk 
pod G-26642.

od 8 do 15 zainteresowane jednostki gospodarki uspo­
łecznionej, organizacje społeczne i zawodowe, stowa­
rzyszenia, oraz osoby prawne i poszczególni obywa­
tele mogą zapoznać się z projektem planu i uzyskać 
potrzebne wyjaśnienia oraz zgłosić swoje uwagi i 
wnioski do projektu planu. 6220-K

OGŁOSZENIE
Podaje się do publicznej wiadomości, że projekt 

zmian fragmentów miejscowego szczegółowego planu 
zagospodarowania przestrzennego jednostki osadniczej 
Gdańsk-Stogi Wielkie, zostanie wyłożony do publicz­
nego wglądu w Prezydium Miejskiej Rady Narodo­
wej w Gdańsku, ul. Świerczewskiego 8/12, w lokalu 
Miejskiej Pracowni Urbanistycznej, pok. 405, w okre­
sie od dnia 12. IX 1969 r. do dnia 26. IX 1969 roku 
włącznie.

W okresie wyłożenia planu do wglądu w godzinach 
od 12 do 14, zainteresowane jednostki gospodarki 
uspołecznionej, organizacje społeczne, stowarzyszenia 
oraz osoby prawne i poszczególni obywatele mogą 
zapoznać się z planem, uzyskać potrzebne wyjaśnie­
nia oraz zgłosić swoje uwagi i wnioski do projektu 
zmian planu. 6221-K

PRACOWNICY POSZUKIWANI
Robotnicza Spółdzielnia Pracy im. M. Fornalskiej 
w Gdańsku zatrudni chałupniczki — kobiety posia­
dające własne pralki do prania bielizny i odzieży 
ochronnej dla instytucji z terenów Gdańska. Gdyni 1 
Sopotu. Dla chatupniezek zamieszkałych w Gdyni praca 
na terenie Gdyni. Zgłoszenia ze skierowaniem z U- 
rzedu Zatrudnienia Gdańska względnie z Gdvni przyj 
muje się w biurze spółdzielni, Gdańsk-Siedłce, ulica 
Kartuska 73a telefon 32-01-08. 6155-K

ZAMIENIĘ samodzielny po
kój z kuchnią, centralne, 
7- wygodami, plus pomiesz 
czenie na pracownię 
Wrzeszcz — na 2 pokoje 
z kuchnią, najchętniej z 
ogródkiem, w trójmieście. 
Oferty: Biuro Ogłoszeń — 
Gdańsk pod G-26634.

obwieszc z e n i a

OGŁOSZENIE
Podaje się do publicznej wiadomości, że projekt 

planu szczegółowego zagospodarowania przestrzenne­
go. obejmujący obszar między ulicą: Wschodnią, Mo- 
tławą, południową granicą administracyjną miasta 
szlakiem kolejowym do Tczewa — zostanie wyłożo­
ny do publicznego wglądu w Prezydium Miejskiej Ra­
dy Narodowej w Gdańsku, ul. Świerczewskiego 8/12. 
w lokalu Miejskiej Pracowni Urbanistycznej, pok. 401, 
w okresie od dnia 12. IX 1969 r. do dnia 26. IX 1969 r. 
W okresie wyłożenia projektu planu, w godzinach

Biuro Konstrukcyjne Taboru Morskiego w Gdańsku, 
ul. Wały Piastowskie^ 24, zatrudni inżynierów budowy 
okrętów o specjalności kadłubowej, wyposażenia po­
kładu, maszynowej oraz technologów budowy kadłu­
ba 1 spawanych konstrukcji stalowych. W:ażne za 
skierowaniem Urzędu Zatrudnienia i książeczką 
uzbezp.-społ. z aktualnymi wpisami. Zgłoszenia przyj 
muje codziennie w godzinach od 7 do 9 dział kadr 
— Gdańsk ul. Wały Piastowskie 24, pokój nr 16.

6161-K

Oddział Państwowej Komunikacji Samochodowej w 
Starogardzie zatrudni zaraz z-cę głównego księgowe­
go z wyższym lub średnim wykształceniem, 10 lat 
praktyki w dziale księgowość; ze skierowaniem z 
Wydziału Zatrudnienia Prezydium Powiatowej Rady 
Narodowej w Starogardzie Gd. i aktualnymi wpisa­
mi w książeczce ubezpieczeniowej i w dowodzie oso­
bistym. Wynagrodzenie według Układu Zbiorowego 
Pracy dla Pracowników PKS. Zgłoszenia należy na­
desłać pod adresem: PKS Oddział Starogard Gdań­
ski. ul. Pomorska 60. 6171-K

Elektrociepłownia Gdańsk II w budowie, Gdańsk, ul. 
Wiślna 6/16 tel. 43-00-51 przyjmie do pracy inżynie­
ra budownictwa lądowego na stanowisko inspektora 
nadzoru budowlanego, inżyniera d/s rozliczeń i od­
biorów z kilkuletnią praktyką. Wynagrodzenie wg 
Układu Zbiorowego Pracy dla Przemysłu Energetycz 
nego. Zgłoszenie ze skierowaniem z Wydziału Za­
trudnienia Prez. MRN codziennie od godz. 7,15—15.15. 
Wymagana książeczka ubezpieczeniowa z aktualnym 
wpisem. 6173-K
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Jak powstała?
^ A 4 mniej więcej tygodnie — dokładnie zaś w 

unm 7 października i>r. nasz zachodni sąsiad — 
Niemiecka Republika Demokratyczna — obchodzić bę­
dzie jubileusz 20-lecia swego istnienia. Z tej okazji 
redakcja, nasza pragnie w cyklu publikacji zobrazo­
wać genezę powstania XHI), jej rozwój, stosunki łą­
czące obydwa nasze kraje należące do wspólnoty so­
cjalistycznej i z jednakową zaciekłością atakowane 
przez zachodnioniemieekich rewizjonistów, dążących 
do wchłonięcia obszarów zajmowanych dziś przez 
pierwsze robotniczo-chłopskie i pokojowe państwo 
niemieckie, a z kolei i naszych obszarów odzyska­
nych w rezultacie drugiej wojny światowej.

Omawiając genezę powstania NRD nie wystarczy 
wskazać na okoliczności towarzyszące jej proklamo­
waniu przed 20 laty. Państwo to powstało bowiem 
w oparciu o najbardziej demokratyczne i pokojowe 
na terenie Niemiec siły, których działalność została 
przerwana lub w ogromnym stopniu ograniczona w 
rezultacie hitlerowskiego terroru, zapoczątkowanego 
w roku 1933. Mimo, że demokraci niemieccy a prze­
de wszystkim komuniści, ponieśli ogromne straty w 
okresie władzy Hitlera, nie zniknęli całkowicie z a- 
reny politycznej. Prowadzili konsekwentną walkę 
przeciwko hitlerowskiemu faszyzmowi w nielegal­
nych grupach oporu, w obozach koncentracyjnych — 
współpracując tam często z polskimi więźniami — 
za granicą. Siły te zaktywizowały się po klęsce hi­
tlerowskiej Rzeszy, kiedy na terenie okupowanych 
Niemiec — w rezultacie postanowień Układu Pocz­
damskiego — zaistniały warunki i podstawy prawne 
dla ukształtowania się prawdziwie demokratycznych 
stosunków mających stanowić gwarancję tego, by 
nigdy więcej z terenu Niemiec nie wyszła nowa 
wojna.
JTk ZIAŁALNOSĆ sił demokratycznych i pokojo- 

wych na terenie Niemiec, podzielonych na cztery 
strefy okupacyjne, nie była jednak wszędzie równo­
miernie wspierana przez wielkie mocarstwa koalicji 
antyhitlerowskiej. Partnerzy zachodni, mimo że w 
Układzie Poczdamskim zobowiązali się do traktowa­
nia Niemiec w okresie okupacji „jako jednolitej ca­
łości gospodarczej”, w praktyce obchodzili to zobo­
wiązanie dążąc do utworzenia w strefach zachod­
nich oddzielnego państwa, które można by było wy­
korzystać w charakterze taranu przeciwko socjaliz­
mowi i Związkowi Radzieckiemu. Rychło też do gło­
su w zachodnich strefach okupacyjnych doszły po­
nownie siły imperialistyczne i militarystyczne.

Zawarty w grudniu 1946 r. układ między USA i 
Wielką Brytanią o połączeniu ich stref okupacyj­
nych w tzw. bizonię, późniejsze utworzenie trizonii 
i kilka innych jeszcze pociągnięć o charakterze se­
paratystycznym stanowiło podwalinę ,pod prokląfna-, 
wanie we wrześniu 1949 roku Niemieckiej Republiki 
Federalnej. i

"HNAOZEJ zgoła przebiegały wypadki we wschod-
■* niej części Niemiec, gdzie na miejsce starego a- 

paratu państwowego stworzono nowy — demokra­
tyczny, gdzie władzę ujęli w swoje ręce zdecydowa­
ni antyfaszyści. Pod ich wpływem w radzieckiej stre 
fie okupacyjnej nastąpiły radykalne przeobrażenia 
we wszystkich dziedzinach życia społecznego. Ludzie 
kierujący życiem w strefie radzieckiej działali w du­
chu pokoju, demokracji i przyjaźni międzynarodo­
wej. Oni też, z momentem oderwania Niemiec za­
chodnich od niemieckiego związku narodowego, po­
stanowili proklamować Niemiecką Republikę Demo­
kratyczną, która przez całe mijające 20-łecie — ja­
ko państwo socjalistyczne — realizuje na ziemi nie­
mieckiej testament tych wszystkich patriotów, któ­
rzy od dziesiątków lat walczyli i działali na rzecz 
miłujących pokój Niemiec. Na czele tego pierwszego 
niemieckiego państwa pokoju stali i nadal stoją lu­
dzie, którzy już od wczesnej młodości walczyli prze­
ciwko niemieckiemu faszyzmowi i militaryzmowi.

(mat.)
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Pomyślmy o łych rezerwach
PRZEGLĄDAJĄC ZAKŁADOWE MATERIAŁY 

ANALITYCZNE O WYKORZYSTANIU MOCY 
PRODUKCYJNYCH OBRACAMY SIĘ PRZEDE 
WSZYSTKICH W KRĘGU TECHNIKI I ORGA­
NIZACJI PRACY. PRZEWAŻNIE DOSC SKRU­
PULATNIE WYLICZONO POWIERZCHNIĘ PIAŁ 
PRODUKCYJNYCH I WYDAJNOŚĆ MASZYN, 
ZBADANO ORGANIZACJĘ ROBOCZYCH STA­
NOWISK.

tej inwentaryzacji wy 
łoniły się już w wie­

lu przedsiębiorstwach pro­
gramy usprawnienia pro­
dukcji w końcu bieżącej 
5-latki i zarys rozwojo­
wych planów na lata 1971 
—1975. Omawiając w za­
kładach te wyniki nasłu­
chiwałem od pewnego cza 
su czujnie, czy padną sło­
wa o roli społecznej ini­
cjatywy w zagospodarowy­
waniu ujawnionych re­
zerw, w przekształca­
niu nawykowej gospodarki 
ekstensywnej w gospodar­
kę intensywną. A rola tej 
inicjatywy jest niezmiernie 
ważna, intensyfikacja pro­
dukcji wymaga bowiem
świadomego współudziału 
wszystkich wytwórców. 
Niestety, w niewielu przed 
siębiorstwach poczynaniom 
techniczno-organizacyjnym 

towarzyszy pełna mobili­
zacja załóg. Czy nie po­
minięto zatem niewymier­
nych, co prawda, ale spo­
rych rezerw tkwiących w 
zaangażowaniu ludzi?

Rzeczą dowiedzioną np. 
jest duże znaczenie współ­
zawodnictwa pracy i pra­
cowniczej wynalazczości 
dla wykonania zadań go­
spodarczych i poprawy wa 
runków pracy. Jak wielki 
wpływ te społeczne ruchy 
mogą wywierać na wyko­
rzystanie mocy produk­
cyjnych ukazują wyniki 
gdańskiego budownictwa 
«a rok ubiegły.. Był to, jak 
pamiętamy, rok powszech­
nego współzawodnictwa za­
łóg na cześć V Zjazdu Pol 
skiej Zjednoczonej Partii 
Robotniczej. Gdańscy bu­
dowlani uczcili to wielkie 
wydarzenie w życiu nasze­
go kraju realizacją zobo­
wiązań wartości 85 min zł.

Dzięki wzmożonej wydajno­
ści pracy zarówno Gdańskie 
Zjednoczenie Budownictwa, 
jak i Zjednoczenie Budow­
nictwa Rolniczego wykonały 
swe zadania z nadwyżką, a 
ludność Wybrzeża otrzymała 
m. in. dodatkowo, poza pla­
nem, ok. 650 izb mieszkal­
nych. Racjonalizatorzy zaś 
gdańskiego budownictwa oprą 
cowali łącznie 750 projektów 
usprawnień technicznych, z 
których zastosowano 506 i u- 
zyskano 43 787 000 zł oszczęd­
ności. Powszechne współza­
wodnictwo pracy załóg Wy­
brzeża pozytywnie odbiło się 
także na wykonaniu planów 
produkcyjnych przemysłu o­

„Los nasz dla was pzestnia“

Pomnik na Majdanku
w hołdzie ofiarom faszyzmu
Rozmawiamy z artyslą rzeźb. Wiktorem Tołkinem

Był więźniem Pawiaka i Oświęcimia. Przeżył ca­
łą grozę piekła obozów koncentracyjnych. Gdy na­
deszła wolność swoją twórczością artystyczną prag­
nie upamiętnić męczeńst wo i walkę narodu pol­
skiego z tamtych lat. Realizował już pomnik na 
terenie obozu Stutthof, budował pomnik w Koło­
brzegu, teraz stworzył potężny monument na tere­
nie byłego obozu zagłady w Majdanku.

jest wzdłuż drogi, którą 
przebyć musiała większość 
z 360 tysięcy więźniów za-

— Pomnik na terenie 
byłego hitlerowskiego obo 
zu zagłady na Majdanku 
jest największym z tych, 
które projektowałem do­
tychczas — mówi artysta. 
Pomnik ma 35 m rozpię­
tości, 11 m wysokości. Pro 
wadzi doń 54-metrowa dro 
ga o szerokości 4 metrów 
obrzeżona ogromnymi gra­
nitowymi blokami jak 
gdyby walącymi się na 
przechodzących. Usytuowa­
ny na wielkim fundamen- 
cie-tarasie, ma szeroki 
prześwit, przez który w 
oddali na krańcu tzw. 
Progi Hołdu i Pamięci,

widać mauzoleum w 
kształcie urny, wzniesione 
obok krematorium. Pod 
wielką kopułą na trzech 
słupach — olbrzymia ur­
na mieścić będzie ok. 1300 
m sześciennych prochów 
zamordowanych na Maj­
danku. Na kopule wyryty 
jest napis: „Los nasz dla 
was przestrogą”.

— Mimo monumentalnego 
charakteru, pomnik nie prze­
siania zwiedzającym pozosta­
łych tu realiów obozu w je­
go historyczno-muzealnej czę 
ści, a stanowi jakby ich uzu­
pełnienie...

— Takie były właśnie 
założenia naszego projek­
tu. Pomnik usytuowany

mordowanych tu przez fa- 
szystów. Wzdłuż tej drogi 
rozciąga się III pole: ze­
spół 46 baraków, 17 wież 
i 5 budek kontrolnych.

— Jak doszło do wzniesie­
nia tego pomnika?

— Z inicjatywy Rady 
Ochrony Pomników Walki

krętowego, rybołówstwa mor­
skiego i innych dziedzin na­
szej gospodarki. Ruch ten u- 
sprawnił w wielu zakładach 
organizację pracy i dostar­
czył cennych spostrzeżeń o 
rzeczywistym stanie mocy pro 
dukcyjnych.

CZY nie należało za­
tem wziąć odpowied­

nio pod uwagę zeszłorocz­
nych doświadczeń zarów­
no przy ocenach zakłado­
wej gospodarki w myśl 
wskazań II Plenum KC 
PZPR, jak i w progra­
mach jej usprawnienia? 
Niewątpliwie tak. Trzeba 
było bezsprzecznie poszu­
kać sposobów dalszego 
rozwoju inicjatyw załóg w 
tym kierunku oraz lepsze­
go, niż dotychczas, ich 
związania z uruchomiony­
mi rezerwami. Problem ten 
umknął jednak w większo 
ści zakładów z pola widzę 
nia. Przy większym lub 
mniejszym angażowaniu 
ludzi w sam proces wy­
krywania rezerw, sprawę 
społecznej mobilizacji pra 
cowników do zwiększenia 
produkcji, obniżki jej kosz 
tów i podniesienia jakości 
od zaraz odłożono na czas 
późniejszy. Ta swego ro­
dzaju akcyjność umniejsza 
zainteresowanie ogółu pra­
cowników osiągnięciem kon 
kretnych wyników w re­
alizacji uchwał II Ple­
num.

W tym zakresie mają 
wiele do zrobienia tak za­
kładowa administracja, jak 
i wszystkie człony ' samo­
rządu robotniczego. Spra­
wą administracji jest stwo 
rżenie możliwie najlep­
szych warunków dla roz­
woju społecznej inicjatywy 
pracujących, rzeczą zaś 
organizacji robotniczych — 
nakierowanie tej inicjaty­
wy na rozwiązanie zagad­
nień ujętych uchwałami 
II Plenum, na przykład 
przez ciągłą aktualizację 
kierunków i form współ­
zawodnictwa pracy i ru­
chu racjonalizatorskiego, 
stosownie do wyłaniających 
się problemów. W budow­
nictwie zastanowić się m. 
in. warto nad przyczynami 
kurczenia się współzawod­
nictwa indywidualnego (licz 
ba jego uczestników w o- 
statnich trzech latach zma 
lała o połowę) oraz nad

pytaniem: dlaczego to tyl­
ko w jednej trzeciej przed 
siębiorstw budowlanych 
rozwija się współzawod­
nictwo brygadowe?

Niezbędna staje się cią­
gła, wnikliwa analiza i u- 
powszcchnianie przodują­
cych metod pracy i orga­
nizacji roboczych stano­
wisk. Przy obecnym sy­
stemie płac, opartym sze­
roko na bodźcach ekono­
micznych do dobrej pracy, 
nikomu nie grozi nieuza­
sadniona podwyżka norm, 
większa wydajność jedy­
nie podwyższa zarobki. 
Przekonały się o tym do­
bitnie załogi Gdańskiego 
Przedsiębiorstwa Budowla 
nego, skracając ostatnio 
cykle produkcyjne budo­
wy wieżowców. Działal­
ność organizacji związko­
wych w tym kierunku do­
brze przysłużyłaby się re­
alizacji uchwał II Ple­
num. Wyciągnięcie właści­
wych wniosków z zeszło­
rocznych doświadczeń po­
mogłoby chyba naszemu 
wybrzeżowemu budowni­
ctwu wyjść obronną ręką 
z tegorocznych trudności, 
spowodowanych długotrwa 
łą zimą i innymi przyczy­
nami. Powiązanie współ­
zawodnictwa, w którym

najpełniej wyraża się ini­
cjatywa ludzka, z realiza­
cją uchwał II Plenum jest 
sprawą całej gdańskiej go­
spodarki.

Z zakładowych rozmów 
o uczestnictwie załóg 

w uruchamianiu rezerw i 
opracowywaniu planów 
przyszłej 5-latki wyłania 
się niedosyt aktywności sa­
morządu robotniczego, zwła 
szcza pod względem kie­
runków jego działania. 
Owszem, uczestniczy on w 
organizowaniu dyskusji 
nad propozycjami dyrek­
cji, a wkrótce zatwierdzać 
będzie konkretne progra­
my rozwojowe na lata 
1971—1975. Ale to robot­
nicze przedstawicielstwo 
jest współgospodarzem za­
kładów z ramienia załóg, 
stanowi w pewnej mierze 
ogniwo zarządzające. Głę­
bokie zmiany w plano­
waniu, nowe mierniki ocen 
działalności przedsiębiorstw 
powinny więc chyba od­
bić się także na metodach 
pracy wszystkich członów 
samorządu, zwłaszcza w 
zakresie organizacji pro­
dukcyjnej inicjatywy lu­
dzi. Wymagać to np. mo­
że w poszczególnych za­
kładach innego, niż dotych 
czas podejścia do narad

wytwórczych, celem ich 
ożywienia, rozszerzenia 
funkcji kontrolnej, wzmo­
żenia analiz ekonomicz­
nych. Dobrze by się więc 
stało, gdyby w ramach 
prac nad realizacją u- 
chwał II Plenum przedy­
skutowano także wszędzie 
sprawę dalszego uspraw­
nienia działalności samo­
rządu. Celowość zastano­
wienia się nad tym dyk­
tują wnioski z ostatniej 
uchwały Rady Ministrów 
w sprawie prawidłowego 
opracowania zakładowych 
planów na rok 1970. Fakt, 
że w zamierzeniach przed­
siębiorstw nie znajdują 
należytego odbicia zadania 
stawiane przez II Plenum, 
że przedkładane projekty 
nie odpowiadają nie tylko 
potrzebom, ale i możliwo­
ściom świadczy, iż nie wy­
korzystywana jest należy-: 
cie funkcja kontrolna sa-; 
morządu.

ZAGOSPODAROWANIE 
materialnych rezerw 

produkcyjnych wymagać 
będzie szerokiej mobiliza­
cji społecznej, pracowni­
czej . inicjatywy. Nie jest 
tu przy tym rzecz jedno­
razowej akcji. Dlatego też 
zadaniem dnia staje się 
wyszukanie rezerw aktyw­
ności wszystkich robotni-’ 
czych organizacji w za­
kładach, wszystkich załóg. 
Na razie problemowi temu 
poświęcono, wydaje się, 
za mało uwagi.

Józef OGRODNIK

i Męczeństwa rozpisany zo 
stał konkurs na projekt. 
Wzięliśmy w nim udział 
wspólnie z inż. architek­
tem Januszem Dombkiem, 
również mieszkającym w 
Gdańsku. Ze 140 nadesła­
nych prac wybrano naszą. 
Stanowiło to dla nas za­
szczytne wyróżnienie. Pra 
ce na tym terenie obozu 
rozpoczęły się we wrześ­
niu ubiegłego roku. We 
wznoszeniu pomnika u- 
czestniczyło 8 przedsię­
biorstw lubelskich. Mate­
riały dostarczały kamie­
niołomy w Borowie, Rad­
kowie, Iławie, Strzegomiu. 
Pracami kamieniarskimi 
kierowały Szydłowieckie 
Zakłady Kamienia Budo­
wlanego. Wielkiej pomocy, 
co chciałbym szczególnie 
podkreślić, udzieliło Woj­
sko Polskie. Prace projek 
towe i nadzór prowadzono 
w ramach Pracowni Sztuk 
Plastycznych.

21 września odbędzie się 
na terenie obozu wielka 
antywojenna manifestacja.
Jej kulminacyjnym mo­
mentem będzie odsłonięcie 
pomnika ku czci tych 
wszystkich obywateli 28 
narodowości. którzy tu 
znaleźli śmierć z rąk hi­
tlerowskich siepaczy.

Rozmawiał:
Jerzy SOKOŁOWSKI

27 bm. Zespól nieśni i Tańca „Mazowsze” wyjeżdża do NRD. gdzie w ciągu 2 
tygodni wystąpi w wielu miastach republiki w ramach obchodów 20 rocznicy powsta­
nia Niemieckiej Republiki Demokratycznej. Zespól przygotowuje wiele nowych punk­
tów programu.

Na zdjęciu: zespól w strojach z różnych regionów Polski w parku karolińskim.
CAF — Dąbrowiecki

Komu przede wszystkim pomagać?
„Święte krowü" 
w męczeńskiej aureoli

W swoim czasie Ministerstwo Zdrowia i Opieki Spo­
łecznej ogłosiło konkurs pt. „Moja działalność na sta­
nowisku opiekuna społecznego”. Z nadesłanych pamięt­
ników wybrano i ujęto w tabele statystyczne wszystkie 
wzmianki, odnoszące się do pomocy świadczonej rodzi­
nom alkoholików, gdzie przyczyną niedostatku i innych 
zaburzeń w normalnym toku życia było to, że ojciec 
(rzadziej matka) nadmiernie pije.

ANALIZA tabel przy­
niosła nieoczekiwany 

obraz. Opiekunowie spo­
łeczni, tkwiący bez prze­
nośni w samym gąszczu 
niedoli ludzkiej nie uwa­
żają, aby rodziny alkoho­
lików były tymi, które los 
najbardziej upośledził. Je­
śli liczbę stałych podo­
piecznych uznalibyśmy za 
100, wówczas połowa z 
nich to osoby samotne i w 
ogóle nie pijące, przeszło 
37 procent — rodziny nie 
pijące, a tylko 12,3 proc. 
to rodziny alkoholików.

Obraz wyłoniony z pa­
miętników jest zaskakują­
cy dlatego, że powszech­
nie sądzi się, iż szczególne 
trudności w egzystencji ro­
dziny wiążą się z nało­
giem pijaństwa. Tymcza­
sem opiekunowie społecz­
ni, budujący swoje oceny 
na długotrwałej bezpo­
średniej obserwacji ł oso­
bistym kontakcie z podo­
piecznymi, uważają, że 
tylko część rodzin alkoho­
lików rzeczywiście potrze­
buje pomocy. Natomiast

ilość świadczeń dla nich 
wyraźnie przewyższa to, 
co otrzymują pozostałe 
grupy podopiecznych. We­
dług pamiętników każdej 
rodzinie alkoholików świad 
czono pomoc przeciętnie 
2,2 raza, gdy rodzinie nie 
pijącego — 1,9, a samotne­
mu — 1,5 raza. (Tłumaczy 
się to tym, że alkoholicy 
dłużej niż inni wdrażają 
się do życia o własnych 
siłach).

Jest to pomoc innego ro­
dzaju niż ta, jaką dostają 
podopieczni z pozostałych 
grup. Alkoholikom z re­
guły nie daje się do rąk 
pieniędzy, bo by je prze­
pili. Za to ich dzieci otrzy 
mują więcej niż inne pa­
czek żywnościowych, obia­
dów, odzieży, obuwia itd. 
Częściej też korzystają z 
leczenia oraz pomocy w 
wychowaniu i nauce (nie­
stety, na czele z umiesz­
czeniem w domu dziecka 
czy w pogotowiu opiekuń­
czym).

OPIEKUNOWIE społecz 
ni po wielokroć po­

nawiają starania, aby usa­
modzielnić rodzinę alkoho­
lika, np. przez nauczenie 
żony zawodu i znalezienie 
jej zatrudnienia. Samego 
winowajcę nałogowego pi­
jaka na ogół trudno gdzieś 
ulokować. Ani jego kwali­
fikacje, ani dotychczasowa 
opinia nie zachęcają pra­
codawców do angażowania 
go, a i on najczęściej nie 
zdradza ochoty do podję­
cia stałej roboty.

Pamiętniki opiekunów 
społecznych rozwiewają 
jeszcze jeden mit, którym 
obrosły i „święte krowy”; 
legendę o wyjątkowej nę­
dzy ich rodzin. Rodziny 
alkoholików potrzebujące 
świadczeń ze strony re­
sortu Zdrowia i Opieki Spo 
łecznej, czy Polskiego Ko­
mitetu Pomocy Społecznej 
są statystycznie rzecz uj­
mując — cztery razy mniej 
liczne, niż osoby stare i 
samotne. Miejmy nadzieję, 
że po tej lekturze organi­
zacje i władze pośredniczą 
ce w świadczeniach staną 
się odporniejsze na mity i 
mniej uległe wobec szan­
tażu, którym często posłu­
gują się „zawodowi” alko­
holicy, aby wyłudzić dary 
dla swoich rodzin — co 
ich samych zwalnia od 
obowiązku pracy, a jeśli 
pracują, pozwala przepijać 
cały zarobek.

I. F. ,
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Plenum Powiatowego i Miejskiego
I/___ ij i n, ■ , n ,

W Białej Sali Ratusza 
Głównomiejskiego zebrało 
się wczoraj plenum Powia 
towego i Miejskiego Komi­
tetu Stronnictwa Demokra 
tycznego, obradujące pod 
kierownictwem przewodni­
czącego PiMK SD Ferdy­
nanda Mackiewicza. W o- 
bradach wziął udział czło­
nek Prezydium CK SD, se­
kretarz WK SD w Gdań­
sku, pos. Andrzej Benesz.

W referacie sekretarza 
PiMK SD w Gdańsku Wło­
dzimierza Żyromskiego po 
ruszone zostały najważniej 
sze problemy z życia i dzia 
łalności miejskiej organiza 
cji stronnictwa w okresie 
25-lecia władzy ludowej, 
której SD na Wybrzeżu by 
ło w pierwszych latach po

wyzwoleniu współorganiza­
torem, wchodząc — obok 
PPR i PPS — w skład le­
wicy społecznej.

Następnie udekorowano 
odznaką „Zasłużony dla 
miasta Gdańska” — przy­
znaną uchwałą Prezydium 
MRN — działaczy SD: He­
lenę Woycicką, Leona Kau- 
czora, Alojzego Rogalskie­
go i Andrzeja Żaboklic- 
kiego.

W dyskusji uzupełniono 
treść referatu, a w uchwa­
le plenum władze gdań­
skiej organizacji SD zwró­
ciły się do wszystkich 
członków o udział w przy 
gotowaniu uroczj^stości zbli 
'żającego się 25-lecia wy­
zwolenia Gdańska.

(n)

ii sopockiej gastronomii

Próba podsumowania minionego sezonu
Dla przeciętnego człowie 

ka, wszystko jedno czy bę­
dzie to obserwator czy kon 
sument, sopocka gastrono­
mia w sezonie letnim ko­
jarzy się obowiązkowo z 
następującym obrazkiem: 
tłum ludzi przed lokalem i 
w lokalu, zdenerwowani 
długim wyczekiwaniem na 
posiłek konsumenci i nie­
czuli na to wszystko keine 
rzy. Tak nas widzą i tak 
o nas piszą, a widomym 
tego dowodem są relacje w 
prasie innych województw.

Czy miasto, a kon­
kretnie Państwowe Przed­
siębiorstwo Przemysłu Ga­
stronomicznego w Sopo­
cie czyni coś (a jeśli

Szlachetna rywalizacja
Trzy dzielnice wielkiego Gdańska od lat rywalizują ze 

sobą w podejmowaniu i wykonywaniu czynów społecz­
nych. W pierwszym półroczu br. — jak już informo­
waliśmy — najlepsze wyniki uzyskała dzielnica WRZESZCZ- 
OLIWA legitymując się wykonaniem rocznego programu 
czynów społecznych w 65 proc., na co złożyły się roboty 
wartości 6 602 000 zł.

Mieszkańcy wraz z za­
kładami pracy tej dziel­
nicy skoncentrowali uwa­
gę przede wszystkim na 
zagospodarowywaniu te­
renów nadających się na 
ośrodki rekreacji i wypo­
czynku. Ogółem w ciągu 
6 miesięcy roku urządzono 
96 668 m kw. zieleni, a 
wartość tego zakresu 
prac społecznych wyniosła 
3 871 000 zł. W tym samym 
okresie wybudowano 7399 
m kw. chodników i twar­
dej nawierzchni ulic (war­
tość: 852 tys. zł).

Z rad osiedli najlepiej 
spisała się RO „Aleja Zwy

Turystyczny zlot
w johote i niedzielę

Zarząd oddziału PTTK Kar­
tuzy przy współudziale Okrę­
gowej Komisji Turystyki Ko­
larskiej PTTj< W Gdańsku za­
praszają na VII Kartuski Zlot 
Turystyczny organizowany dla 
uczczenia 25-lecia PRL, Zlot 
odbędzie się w dniach 13—14 
bm.

Dnia 13 bm. n godz. 16.30 na 
Złotej Górze obok pomnika 
— zbiórka uczestników, na­
stępnie ok. godz. 20 wspólny 
wymairsiz do Chmielna na noc 
leg.

Dnia 14. bm. — Chmielno. 
Uroczyste zakończenie ok. 
godz. 15. Informacji udziela: 
Biuro Zarządu Okręgu PTTK. 
Gdańsk ul. Długa 45, pokój 
nr 7 teł. 31-30-06.

cięstwa”. Jej to dziełem 
są roboty drogowe na ul, 
ul. Sobieskiego, Chodowiec 
kiego, al. Zwycięstwa i in., 
remonty budynków miesz­
kalnych i prace porządko­
we wokół budynków oraz 
konserwacja zieleni na ul. 
ul. Smoluchowskiego, Wroń 
skiego i Orzeszkowej. Łą­
cznie mieszkańcy z terenu 
RO „Aleja Zwycięstwa” wy 
konali prace wartości 395 
tys. zł. Na drugim miej­
scu pod względem wyni­
ków w realizacji progra­
mu czynów społecznych 
uplasowała się RO „Sło­
wackiego” (wartość robót: 
388 tys. zł).

Wśród przedsiębiorstw i 
instytucji z dzielnicy 
Wrzeszcz-Oliwa w dal­
szym ciągu przodują pra­
cownicy Miejskiego Ogro­
du Zoologicznego, którzy 
są organizatorami i wyko­
nawcami czynów na tere­
nie ogrodu.

W I półroczu br. zało­
ga wspólnie z pracownika­
mi innych przedsiębiorstw 
i uczniami szkół z całego 
trójmiasta wykonali ro­
boty budowlane i porząd­
kowe wartości przewyższa 
jącej sumę 450 tys. zł.

Przy okazji warto przypom­
nieć, że wszystkie zamierzenia 
inwestycyjne w naszym Zoo 
realizuje się wyłącznie społe­
cznym sumptem. Wykcnane w 
ten sposób prace na terenie 
Zoo ocenia się już na ponad 
5 min zł. Za systematyczne 
realizowanie wielomilionowego 
programu inwestycyjnego w 
ramach czynów społecznych, 
na wniosek Komisji Czynów

GDANSK, Opera, „Turan- 
dot”, g. 19. SOPOT, Opera 
Leśna, „Tragedia o Bogaczu 
i Łazarzu” (szkolne). Kame­
ralny, „Don Juan”, g. 19.

GDANSK „Leningrad” — 
i.Sąsiedzi”, poi., od 16 l.j g. 
10, 13; „Święty zastawia pu­
łapkę”, fr., od 14 1., g. 16,
13, 20.15. — „Kameralne”,
t,Rzeczpospolita babska”, poi.* 
Cd 14 1., g. 15.30, 18, 20.30. - 
„Kosmos”, „Na szlaku wo­
jennych przygód”, czes., od 
11 1., g. 16; „Obcy w domu”, 
prod, ang., od 18 lat, godz.
18, 20. „Drukarz”, „Koniec
barona Ungerna”, radź., od 
14 1., godz. 17, 19. „Piast”.
5,Przygoda z piosenką’’, poi., 
od 14 1.» godz. 17.45, 20.
„Motlawa”, „Elza z afrykań­
skiego buszu”, ang., od 7 1.» 
g. 16; „Skok”, poi., od 16 1., 
g. 18, 20. „Gedania”, „Maska­
rada szpiegów”, ang., od 14 
1„- g. 16, 18, 20. „Przyjaźń”,
„Bohaterowie Telemarku”, 
ang., od 14 l.j g. 17, 20. — 
„Wrzos”, „Działa Nawarony”, 
ang., od 14 1., g. U; „Arsen 
Lupin”, fr., od 14 1., godz.
15.45, 18, 20.15. „Zak”, „Per­
sona”, szwedz.j od 18 1.« g.
14, 16, 18, 20.

WRZESZCZ „Znicz”* 5,Si­
dła”* ang., od 16 l.j g. 15.30,
17.45, 20. Bajka”, „Przygody
Tomka Sawyera”, rum., od 
11 1., g. 10, 15; „Oskar”,
fr., od 16 1., g. 12.30, 17.30,20. 
„Tramwajarz”, „Pan Wołody­
jowski”, doI.. od 14 1., g. 16.
19. „Zawisza”, „Jak ukraść 
milion dolarów’’; USA* od 
li U g. 17i 19-30.

NOWY PORT „1 Maja” -
i,Kierunek Berlin”, poi., od 
11 1., g. 16, 18, 20.

OLIWA „Delfin”, „Sekrety 
wiernych żon”, wl.* od 16 
l.j g. 15.45, 18, 20.15.

SOPOT „Polonia”, „Sąsie- 
dzi”, pol.j od 16 1., g. U, 14; 
„Kobieta waż”, ang., od 16 
1.,- g. 17.45, 20.

GDYNIA „Warszawa”, ;,Są­
siadzi”, poi., od 16 1., g. U, 
14; „Kobieta”, wąż”, prod, 
angielskiej, od 16 lat, godz.
17.45, 20. — „Atlantic”, „Mię­
dzy wrześniem a majem”, 
poi., od 11 ł„ g. 15.30, 17.45, 
„Folowanie na muchy”, pol.j 
od 18 lat, godz. 20. —
„Neptun”, „Kapitan”, bułg., 
od 9 1., g. 16; „Skąd przycho­
dzisz”, fr., od 18 1., g. 18,
20. „Marynarz”, „Pan Woło­
dyjowski”, poi., od 14 1., g. 
17. 19.45. „Fala”, „Fantomas
contra Scotland Yard”, fr.. 
od 14 1., g. 15.30, 18, 20.30. — 
„Promień”, „Bitwa o Kozi 
Dwór”, poi., od 9 1., g. 16: 
„Komedie pomyłek”, poi., od 
14 1., g. 18, 20. „Klubowe”,
„Gra”, poi., od 18 1., g. 18. 
„Jagienka”, „Ulica granicz­
na”, poi., od 12 l.j g. 17; 
„Węgierski magnat”, I seria, 
węg., od 14 1., g. 19.15. „Me­
wa”, „Molo”, poi., od 16 1., 
g. 19. „Iskra”, niecz.

RUMIA „Aurora”, „Ryszard 
Lwie Serce i Krzyżowcy”. 
USAj od 14 lat* godz. 18, 20.

GDANSK — apt. nr 100, ul 
Jaskółcza 16; WRZESZCZ — 
apt. nr 6, ul. Mierosławskie­
go 27; OLIWA — apt. nr 17. 
ul. Kaprów 4; SOPOT — apt 
nr 15, ul. Boh. Monte Cassi­
no 21; GDYNIA - apt. nr 54, 
ul. 22 Lipca 42.

STAŁY DYŻUR NOCNY 
pełnią j GDANSK - apt 
nr 83. al Zv.ycięsiwa 49: NO­
WY. PORT? a apt at 4« ulica

Społecznych przy MK FJN w 
Gdańsku, Wojewódzkie Zjedno 
czenie Gospodarki Komunalnej 
przyznało załodze oliwskiego 
ogrodu nagrodę zakupując do 
świetlicy telewizor.

W dzielnicy Śródmieś­
cie, która zajmuje po 
Wrzeszczu i Oliwie drugie 
miejsce w podsumowaniu 
wyników prac społecznych 
wykonano roboty wartoś­
ci 5 057 000 zł, co stanowi 
46 proc. planu rocznego. 
W dzielnicy Gdańsk-Por- 
towa osiągnięto 44 proc. 
planu rocznego, wykonu­
jąc zadania wartości 
4 003 000 zł. Choć dzielni­
ca portowa znalazła się na 
trzecim miejscu, może się 
poszczycić uzyskaniem naj 
lepszych w mieście wyni­
ków pracy społecznej rad 
osiedli.

Na specjalne uznanie 
zasługują mieszkańcy z 
terenu RO nr 1, którzy 
zapisali na swym koncie 
liczne prace porządkowe 
ogólnej wartości 362 859 zł. 
Wpólnym wysiłkiem wyko 
nano sporo robót na ul. 

-ul. Wolności, Władysława 
IV, Na Zaspy, Oliwskiej i 
innych. Spośród zakładów 
pracy, największy wysiłek 
w świadczeniu na rzecz 
swej dzielnicy włożył Za­
rząd Portu (wartość robót: 
500 000 zł).

W Śródmieściu za wyniki 
pierwszego półrocza br. trzeba 
wyróżnić Zjednoczenie Przed­
siębiorstw Projektowania „Pro 
zamęt Bepes”, Gdańskie Przed 
siębiorstwo Budownictwa Mie­
szkaniowego, Gdańskie Przed­
siębiorstwo Robót Drogowych. 
Gdańską Spółdzielnię Miesz­
kaniową i Gdańską Fabrykę 
Opakowań Blaszanych. Z rad 
osiedlowych Śródmieścia do­
brą notę uzyskała RO nr 4 — 
„Główne miasto południe”, kló 
ra wykonała roboty drogowe 
i porządkowe oszacowane na 
sumę 404 tys. zł.

.Tar

Oliwska 83; STOGI - apt. 
nr 20 ul. Boh. Stalingradu 66. 
ant nr 21 ul tedn Robotnt- 
czej 111; ORŁOWO — apt. 
nr 20. ul. Boh StaMngradu 68.

Ostry dyżur pełnią: III Kli­
nika Chirurgiczna z III Klini­
ką Chorób Wewnętrznych AM 
w Gdańsku.

Wojewódzka Poradnia Cho­
rób Wenerycznych w Gdań­
sku, ul. Długa 84—85 — jest 
CZYNNA CAŁĄ DOBĘ.

LOKALNE:
12.40 Po obu stronach Łaby,

13.00 Tygodnik Wiejski — Zaw 
sze" w piątek, 13.30 Koncert 
organowy, 16.15 Starogardzka 
modernizacja, 16.35 Koncert 
solistów, 17.00 Przegląd ak­
tualności Wybrzeża, 17.15 Spra 
wy do załatwienia.
OGÓLNOPOLSKIE:

13.40 Serce i szpadaj 14.05 
Od solisty do orkiestry, 14.45 
Błękitna sztafeta, 15.00 Kon­
cert Chóru Rozgł. Wroc. PR, 
15.20 Utwory kompozytorów 
bułgarskich, 15.50 Kocioł ko­
tłowi nie równy, 18.20 Sonda,
19.00 Echa dnia, 19.17 Melo­
die rozrywkowe, 19.20 Felie­
ton literacki, 19.30 Otworzenie 
koncertu muzyki polskiej 
zorganizowanej z okazji Mię 
dzynarod. Fest. Muzyki Daw 
nej Krajów Europy Środko­
wej i Wschodniej — Byd­
goszcz 69, 20.15 Dyskusja li­
teracka, 20.35 d. c. koncertu,
21.05 Wiersze poetów bułgar­
skich* 21.15 Muzyczne pocz­
tówki * Bułgarii, 22.30 Histo­
rii czas współczesny, 22.45 
Magazyn Polskiej Federacji 
Jazzowej, 23.15 Taneczny re­
laks, 0.05—3.00 Program noc­
ny.

PROGRAM III
17.05 Quodlibet, 17.30 Waka

cje komisarza Maigreta, ode.

tak, to co), żeby tę nie naj 
korzystniejszą opinię zmie­
nić? Trzeba powiedzieć,- że 
tak, ale trzeba też konie­
cznie dodać, że wszystko 
to w sumie jest o wiele 
za mało, za co zresz­
tą nie ponosi wyłącznej 
odpowiedzialności.

Dla zobrazowania tego, 
co wyżej, przytoczmy nie­
co liczb. Otóż w minionym 
sezonie letnim, na terenie 
Sopotu działało łącznie 58 
punktów gastronomicznych, 
podległych PPPG (plus je­
den bar należący do PSS) 
oraz tzw. kuchnie domowe, 
(czyli o dwa więcej niż w 
roku ubiegłym). Miejsc kon 
sumpcyjnych w porówna­
niu z rokiem poprzednim 
było więcej o 70. Popra­
wa więc niewielka, ale mo 
że nawet by ją zauważono 
w każdym innym sezonie, 
ale nie tegorocznym, no­
szącym nazwę „rekordowe­
go”.

Bardziej konkretnym do 
wodem poprawy było to, 
że codziennie zakłady 
PPPG samych tylko posił­
ków obiadowych wydawa­
ły o 1000 (słownie: tysiąc) 
więcej niż w sezonie 1968. 
Tak było przez okrągłe 
dwa miesiące. Przy wspom 
nianym wyżej minimal­
nym wzroście możliwości 
produkcyjnych, osiągnię­
cie to należy uznać za b‘ar 
dzo wielkie. Tym większe, 
że łączyło się ono z ogrom 
nym wysiłkiem ludzi za­
trudnionych w sopockiej 
gastronomii, których nie­
dobór codziennie szacowało 
się na 30 do 50 osób.

Oczywiście konsekwen­
cje tego niedoboru oprócz 
samych pracowników ga­
stronomii musieli odczuć 
także i konsumenci. Właś­
nie poprzez długie wycze­
kiwanie w kolejce po posi­
łek, a także i poprzez ja­
kość zamawianych potraw. 
Jest bowiem rzeczą nie­
możliwą, by przy tak du­
żym tempie narzuconym 
przez zapotrzebowanie, po 
siłki mogły być tak przy­
gotowane, jak byśmy tego 
sobie życzyli. Dobór po­
traw pozostawiał również 
wiele do życzenia. Żaden z 
zakładów nie mógł pozwo­
lić sobie w tej sytuacji na 
bardziej pracochłonne po­
trawy.

Z tego wszystkiego mo­
że płynąć tylko jeden wnio 
sek: zwiększenie dotychcza 
sowiej liczby punktów ga­
stronomicznych, Ale, że So 
pot nie samym tylko sezo­
nem żyje; że w ciągu po­
zostałych miesięcy roku 
istniejące lokale całkowi­
cie mu wystarczają, wnio­
sek taki musi być dokład­
nie wyważony.

pow. G. Simenona, 17.40 Salon 
muzyki mechanicznej, 18.00 
Ekspresem przez świat, 18.05 
Bedeker gdański, 18.25 Wiek 
jazzu — Dizz, wielki kapłan 
bopu, 19.00 Co wieczór pow. 
w wyd. dżw. „Młodość króla 
Henryka IV” H. Manna, 19.30 
Piosenki ze scenki, 19.45 Mi­
ni-max, 20.05 Rymeliki, J. 
Tuwima, 20.15 Śpiewa Maryla 
Rodowicz, 20.25 Omnibus mu 
zyczny, 20.50 Wspomnienia 
sportowców, 21.00 Uchem sło­
nia, 21.20 Turniej debiutan­
tów, 21.50 Warszawski wrze­
sień, 22.00 Fakty dnia, 22.08 
Gwiazda siedmiu wieczorów 
— Pete Seger. 22.15 Wszyscy 
go znają. 22.35 Muzyka, któ­
rą lubię, 23.00 Ulubione wier­
sze, 23.05 Muzyka nocą, 23.50 
Na dobranoc śpiewa Tiny 
Tim.

Jak nas informuje dyrek 
cja sopockiego PPPG. o- 
statni sezon potwierdzi! 
poczynione już wcześniej 
spostrzeżenia. Mianowicie 
to, że największym powo­
dzeniem cieszą się placów­
ki tzw. gastronomii otwar­
tej, tzn. na świeżym po­
wietrzu. Między innymi 
dlatego, że spożycie w nich 
posiłku nie wymaga sledze 
nia w dusznym, zatłoczo­
nym lokalu i że z reguły 
posiłki są tam tańsze. To­
też. w rozbudowie takich 
właśnie otwartych lokali 
trzeba widzieć przyszłość 
sopockiej gastronomii. Wo­
bec tego już teraz planuje 
się otwarcie w przyszłości 
wspomnianych sezonowych 
jadłodajni wzdłuż trasy 
spacerowej Kamienny Po­
tok — Jelitkowo.

Niezależnie od tego, przy 
szły sezon wzbogaci się o 
trzy dodatkowe bary-ka- 
wiarnie. Pierwszy z nich 
(ten, który — jak począt­
kowo sobie obiecywano — 
miał być już gotowy na u- 
biegły sezon, a którego — 
budowa stanęła jak dotąd 
na fundamentach), to bar- 
kawiarnia o 200 miejscach 
przy ul. Marynarzy (róg 
ul. Kościuszki), drugi, to 
bar przy ulicy Wybickiego 
w górnym Sopocie, trze­
ci — przy ul. Bitwy pod 
Płowcami w Sopocie dol­
nym. Planuje się również, 
i to całkowicie realnie, o- 
tworzenie kilku dodatko­
wych barków przyplażo- 
wych.

Gdyby więc jeszcze w pa 
rze z tym wszystkim po­
szła możliwość obsadzenia 
istniejących etatów w za­
kładach gastronomicznych 
Sopotu, o przyszły sezon 
można by chyba być spo­
kojnym...

(ad)

Plenum Zarządu Dzielnicowego ZMS
Gctefisk-Śródmieście

W dniu 10 bm. odbyło 
się plenarne posiedzenie 
ZD ZMS Gdańsk-Sródmie- 
ście na temat: „Rola i za­
dania ZMS w dalszym roz 
woju socjalistycznego
współzawodnictwa pracy”.

W wygłoszonym na ple­
num referacie przedstawić: 
no dorobek zakładowych 
organizacji ZMS w popula 
ryzowaniu wszystkich form 
socj allsfty c znego współza­
wodnictwa pracy. Zwróco-

0 tym 
warto

DZIŚ W TRÖJMIESCIE
• W kinie studyjnym „Żak” 

od dtziiś do 17 bm. będzie wy­
świetlany film Ingmara Berg­
mana pt. „Persona”.

® O godz. 15 na dworcu w 
Oliwie spotykają się seniorzy 
NOT z Gdańska, by wspólnie 
wybrać sie na wycieczkę do 
wylęgarni pstrągów oraz obej 
rżeć stawy rybne w Dolinie 
Radości.
• W salonie wystawowym 

BWA w Gdyni o g. 17 odbę­
dzie się otwarcie wystawy ry 
sunku Adolfa Popławskiego. 
Wystawa trwać będzie do 12 
X, dostępna dla zwiedzają­
cych w godz. 11—19 oprócz po 
niedizialków.

W SOBOTĘ...
W pawilonach wystawowych 

BWA w Sopocie o g. 17 od­
będzie się otwarcie jubileu­
szowej wystawy prac Maria­
na Mokwy w 3o rocznicę wy­
buchu II wojny światowej. 
Wystawa będzie czynna co­
dziennie oprócz poniedział­
ków w godz. 10—18 do 12. X.

® Klub turystów „Bąbelki” 
zaprasza na VII etap rajdu 
„Szlakiem grodzisk” na tra­
sie: Miechucino — Jez. Wiel­
kie — Jez. Długie — Jez. Bo- 
rzestowo — Lipowiec — Kon- 
karnia — Chmielno — Jez. 
Białe — Garcz. Zbiórka na 
dworcu w Gdyni o g. 15 min. 
30 w sobotę. Powrót w nie­
dzielę.
• Klub „Wanoga” proponu­

je wyjazd z Gdyni do Ląg po 
ciągiem o g. 14 min. 32 i da­
lej pieszo szlakiem „Stu z 
nieba”. Powrót w niedzielę 
ok. g. 22.

® „Klaksonik” zaprasza 
zmotoryzowanych na jazdę po 
Borach Tucholskich również 
szlakiem „Stu z nieba”. Wy­
jazd o g. 16 sprzed PTTK w 
Gdyni w sobotę.

no uwagę na stałe doskomä 
lenie form i metod oddzia 
ływania na załogę poprzez 
pracę. Podkreślono wielkie 
znaczenie momentów wy­
chowawczych jakie muszą 
towarzyszyć powstającym 
brygadom.

Referat postawił również 
zadania przed organizacja­
mi ZMS w dziedzinie roz­
woju indywidualnego
współzawodnictwa pracy.

W drugiej części plenum 
przeprowadzono zmiany 
na stanowisku przewodni­
czącego Zarządu Dzielnico­
wego ZMS Gdańsk-Sród- 
mieście. Nowym przewod­
niczącym został wybrany 
Franciszek Grac akowski. 
Wiceprzewodniczącym ZD 
ZMS d;s szkolenia wybra­
no Wolfganga Caspari.

Dotychcza,sowy przewod­
niczący ZD ZMS Mieczy­
sław Stachowicz przeszedł 
do pracy w Zarządzie Wo* 
j ewódzkim ZMS w Gdań* 
sfeu.

Stanisław Romański
w operze „Turandot“

Dziś wystąpi gościnnie w o* 
perze >,Turandot” G. Pucci­
niego artysta Opery Poznań­
skiej — znakomity tenor — 
Stanisław Romański w roił 
Calafa.

W pozostałych partiach wy­
stąpią: Irmina Kostkiewicz*
F. * Lewandowski, J. Szymań­
ski, Ł. Żełukiewiez, K. San- 
dursiki, J. Figas, F. Kokot, W. 
Prabucki. Dyryguje Grzegorz 
Sutt. Początek przedstawienia 
o godz. 19.

W sprawie wypadku
Osoby* które w dniu 30 sier 

pnia 1969 r. w godz. 8—9 były 
świadkami lub udzielały po­
mocy ofierze wypadku dro­
gowego w Gdyni na moście 
ul. Nowostryjskiej, (przecho­
dzień niosący deski został po­
trącony przez samochód cię­
żarowy marki „Star” jadący 
od ąl. Zwycięstwa) proszone 

są o osobiste zgłoszenie się w 
Komendzie Miejskiej MO w 
Gdyni, ul. Portowa 15 pokój 
87, lub telefoniczne 2,1-49-01 
wewn. 150.

Wystawa korzenloplastyki

10.30 „Człowiek bez paszpor 
tu”, film fab. prod, radź.,
16.35 DTV, 16.45 Dla dzieci: 
„Pan Półka i Spółka”, 17.05 
„Torreadorzy z Wasiukówki”, 
film prod- radź., dla dzieci,
17.35 „Nie tylko dla pań”,
17.55 Kronika Wybrzeża”, 
18.10 Nowe piosenki radziec­
kie, 18.30 „Głos mają zarad­
ni”, 19.20 Dobranoc, 19.30 
DTV* 19.55 „Pamiętniki wrześ 
nia”, 20.35 Teatr TV. Aleksy 
Tołstoj, „Błękitne miasto”, 
21.45 Lektury współczesne”,
21.55 „Stawka nowoczesności”, 
22.20 DTV.
PROGRAM OŚWIATOWY!

9.55 Zajęcia techniczne: (kl. 
VII): „Prawie wszystko o me 
talach”, 12.45 Przysposobienie 
obronne (kl. II i III): „Pow­
szechna samoobrona ludno­
ści”. 15.30 i 22.40 Politechni­
ka TV: Matematyka (rok I): 
„Liczby rzeczywiste” cz. I,
16.05 i 23.15 Politechnika TV: 
Matematyka (rok I): „Liczby 
rzeczywiste” cz. II.

Sopocki oddział To­
warzystwa Turystycz­
no-Krajoznawczego zor 
ganizoioał w pięknym, 
nowoczesnym pawilo­
nie „it” przy ulicy Cho­
pina w Sopocie wysta­
wę korzenloplastyki. Wy 
stawione tam ekspona 
ty to rezultat sympaty­
cznego i bardzo ostat­
nio rozpowszechnionego 
,hobby”, jakim jest 
poszukiwanie w lasach 
1 nad rzekami korzeni 
drzew, przypominają­
cych np. ludzi, zwie­
rzęta, owady itp. Na 
zamieszczonym zdjęciu 
widzimy np. dudka i 
czarownicę.

Czasem wystarcza tyl 
ko odpowiednie ustawie 
nie korzenia czy do­
danie jakiegoś szczegó­
łu a uzyska się wspa­
niały okaz. Naturalnie, 
potrzebna jest jeszcze 
wyobraźnia i zmysł 
artystyczny.

Wystawę radzimy o- 
bejrzeć tym bardziej, że 
mamy przed sobą jesz- 
sze okres turystyki je­
siennej, a więc wiele 
okazji do wspomnia-i 
nych wyżej „znalezisk'’. 7 

Fot. Wł. Nieżywiński^

WYPADKI
Na ul. Chrobrego przed 

skrzyżowaniem z ul. Kościu-

Jeszcze w tym roku...
Miejskie Przedsiębior­

stwo Gospodarki Komu­
nalnej nr 2 w Gdyni ma 
pod swą pieczą 423 ha 
lasów komunalnych. Jesz­
cze w tym roku planuje 
się wykonanie niektórych 
prac porządkowych na te­
renach leśnych. W ramach 
kapitalnych remontów zo­
staną zbudowane dwie 
drogi spacerowe, jedna 
wiodąca od Szpitala Mor­
skiego w Redłowie do 
plaży, druga od ul. Be­
niowskiego do Wolności 
(w obrębie Działek Leś­
nych).

Środki na ten cel są, do­
kumentacja przygotowana, 
gorzej będzie z wygospo­
darowaniem siły roboczej, 
bo MPGK 2 ma wciąż 
kłopoty ze skompletowa­
niem pełnego składu za­
łogi.

<J)

szki furgon „Warszawa” nr 
rej. GA 8845 prowadzony 
przez Zbigniewa D. najechał 
na samochód osobowy „War­
szawa” nr rej. GK 8833 po­
wodując jego uszkodzenie.

„Skoda” nr rej. GR 2248 pro 
wadzona przez Zygfryda O. 
najechała — na ul. Jana z 
Kolna — na „Zuka” nr rej. 
GA 2341 kierowanego przez 
Józefa K. Pojazdy zostały 
uszkodzone.

Antoni G. wszedł na przej 
ście dla pieszych przez jezd 
nię ul. 3 Maja i został potrą 
eony przez „Zuka” nr rej 
GT 1941 prowadzonego prze: 
Horsta M. Przechodzień doz 
naj lekkich obrażeń.

Na skrzyżowaniu ul. 3 Mi­
ja z ul. Świerczewskiego, sa­
mochód „Żubr” nr rej. IO 
0123, skręcając w lewo otarł 
się o samochód „Warszawa” 
nr rej. GR 2944. Ten ostatni 
pojazd został uszkodzony.

Ruszający od prawego kra­
wężnika z zamiarem zawróce­
nia samochód „Warszawa” nr 
rej. 3965 GK prowadzony 
przez Henryka J. otarł się o 
jadący ul. Kartuską motocykl 
„Iż” nr rej. GA 3615 prowa­
dzony przez Stanisława K, 
Motocykl został uszkodzony

571799994015599999


